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Nieco 6 konsep^atyzi
Kraków, 23 listopada.

W związku z ostutniemi wypadkami tego. ro­
dzaju jak zjazd w Nieświeżu, narady różnych 
grup prawicowych w Wa.rezs.wie itd. duzo siq 
u na* tera.z mówi o konserwatyzmie, o koniecz­
ności jego pojawienia, się na w'o om ni politycz­
nej, jako osobnej zorganizowanej siły iid.

Wszystkie te rozbowary byłyby wcale poży­
teczne, gctyby ogromna większość ich uczestni­
ków zdawała sobie jasun sprawę z tego o ozem 
mianowicie tak żarliwie rozprawia... Tymcza­
sem u nas na ogól nie odróżnia się dwóch Dojęć 
rak zasadniczo różnych, j? k reakcja l kon­
serwatyzm. Stad ciągło ich mieszanie, a z mie 
szania konfnzje i nieporozumienia.

Reakcji iest u nas dużo, konserwatyzmu ma­
ło. Reakcja bowiem jest zaprzeczeniem rzeczy 
świeżo dokonanych i dążeniem do odnawiania 
lub wskrzeszania minionych i odrzuconych. —  
Konserwatyzm natomiast jest uznaniem stanu 
faktycznego za podstawę działania 1 obroną 
tego stanu dopóty, dopóki nie stało się całkiem 
pewnem, że może on być bez szkody i większe­
go ryzyka zastąpiony innym, lepszym. Reakcja 
jest zawsze romantyczną, bo płynie z nienawi­
ści do jednych stanów i zidealizowania drugich. 
Konserwatyzm jest pnzvtvwnv i krytyczny, bo 
przymuje i ocenia fakty bez względu na uczu­
cia, które one budzą w tym czy owym. Reak­
cja jest nastawieniem uozreuwem i wynika ją - 
cem z niego faatakowaniem. Konserwatyzm 
jest przedeivs.zysf.kiem metodą myślenia i dzia­
łania. której istota ; polega na uznawaniu je­
dnych konkretnych faktów i stwarzaniu przą 
icb pomocy nowych faktów ‘ 1r>owy lnikiem 
reakcji po drugiej stronic barykady jest rady­
kalizm. Reakcja neguje daną rzeczywistość na 
rzecz celów, leżących w przeszłości.  ̂Kadyka- 
iizm robi to samo na rzecz cci iw, leżących^ w 
przyszłości. Ponieważ zanówno dla reakcji, jak 
dla radykalizmu cele ich jako niekonkretne 
lecz tylko uczuciowe i idealre fwane. nie rysują 
się jasno, przeto zdarza się bardzo często, ze 
radykalizm i reakcja łączą się w jedno, stają
Bię ilo aiobio nio do rozró/jiionia .podobne. Na. 
tomia-st nigdy nie moż9 się lx> zdarzyć kont>cr- 
walv zmówi z tego prostego powodu, iż stoi on 
mocno na gruncie danej rzeczywistości, a cele 
iw przyszłości uznai-s tyłjw konkretne, więc 
dość blisko leżące, aby byty jasno widzialue, i 
dość ściśle przemyślane, aby skutki ich reali­
zacji były już z góry dokładnie znane.

Już Woodrow Wilson w swojej nauce o  pań­
stwie udowodnił, żo każdy rząd odpowiedzial­
ny musi być konserwatywnym właśnie z po 
wodu tej swojej odpowiedzialności. Jego głów­
nym celem bowiem jest obrona i zachowanie 
tego, co jest, a dopiero dalszym ostrożne stwa­
rzanie tego, czego niema, i to tylko dla umoc­
nienia i ulepszenia tego, co jest. Jakkolwiek da 
ny rząd się wazywa, praw icowym czy lewice 
wym, socjalis! yczny.n czy kapitalistycznym, 
skooir raz stał się rządem odpowiedzialnym nie 
formalnio tylko lecz imegralr.io, to tem samem 
musi on przyjąć punkty widzenia i metody 
konserwatyzmu, czyli musi za przesłankę swegx> 
programu przyjąć ten stan faktyczny, jaki za­
stał, a we wszystkich dokonywanych przez sie­
bie zmianach i reformach kierować się dążo- 
niem nie do gwałtownego usunięcia konkretno- 
go stanu, który zastał, lecz do jego utrwalenia 
przez ulepszenie i udoskonalenie. W systemie 
monarchjj konserwatyzm będzie przedewszyst*

kiem raonarchicznym, w systemie republiki =—- 
republikańskim. W  układ e arystokratycznym 
przyjmie on arystokracjo za punkt wyjścia, 
jako stan konkretny, v układzie demokracji 
będzie on dążył do zachowania jej podstaw i 
zasad.

^Rządzić —  powiada Wilson •- jest to stwa 
rzać nowe rzeczy snreir.i środkami®. Jest tu 
wyrażona ta sama myśl, którą sformułowali 
już Rzymianie starożytni, mówiąc, że »conser- 
vatio ost continua creatio*. Konserwatyzm w 
warunkach istniejącej irepubiiki demokratyczne- 
parlamentarnej musi być —  republikańskim, 
demokratycznym 1 parlamentarnym. Wolne mu 
dążyć do poprawy zarówn republiikanizinu, juk 
demokratyczności i parlamentaryzmu właśni? 
w inuę ich utrwalenia i utrzymania. Ale ni# 
wolno mu odrzucać ich wszystkich razem lub 
każdego z osobna, bo wtedy konserwatyzm 
stałby się reakcją albo radyahzmem zależnie od 
tego, czy cele tego odrzucania umieszczałby w 
nieodżałowanej przeszłości czy w upragnionej 
przyszłości.

Reakcjonista i rady kat zarówno wieszają -się 
na kole historji ,abv sdą i przemocą nadać je­
go biegowi odmienny kierunek, jeden, by je 
cofnąć ,drugi, by je pchnąć w jakąś mglistą i 
nieznaną dal. Konserwatysta natomiast cno dzi 
koło tego koła * bańką- oliwy* w ręi u i pa izy 
przedewszystkiem na dwie rzeczy, aby ono wio 
g-óle nie spadło z  osi, powióre, aby się równo 
obracało.

Jeżeli się z tego punktu widzenia mówi o 
organizowaniu konserwatyzmu, to mówi się o 
skupianiu takich ludzi i takich ich ugrupowań, 
które nie uważają za główny cel swoich dążeń 
wykonanie skoku możliwie najśmielszego i naj­
większego wstecz lub naprzód, ale takich, któ­
rzy pragną poprowadzić państwo możliwie bez 
wstrząśnięć, bez szkód i bez zbyt wieli:ich ry­
zyk tą drogą, na której ono faktycznie już stoi. 
Prawdziwy konserwatysta w europęjskiem i 
wogóle cywiliziownuem rozumieniu tego wyra­
zu, nie będzie w republice monarchistą a w de­
mokracji arystokratą, lecz ograniczy się tylko 
do te°:o, aiiy być dobrym | rozumnym repukli- 
kaninem, szczerym i rozsądnym demokratą, I 
zrobi to nie z jakbgiś fetyszyzmu wobec tych 
pojęć, nie z fanatycznego umiłowania jednych 
a znienawidzenia drugich lecz zrobi to jako 
człowiek spokojny, chłodny i rozumny, który 
zna przedewszystkiem dwie rzeczy: względność 
wszystkich ludzkich wartość', i zmienność 
wszystkich form bytowania gromadzkiego. —■ 
Konserwatysta wie, za jak niema formy, która- 
by sarna, przez się mogła przynosić ludziom 
szczęście, tak mema też formy, w której ludzie 
działające ostrożnie, uczciwie i rozumnie, nio 
mogliby stwtorzyć sobm nuocimum osiągalnego 
zadowolenia i szczęścia.

Antitezą konserwatyzmu nie jest postęp, lecz 
rewolucja. Konserwatyzm nie wyMucza postę­
pu lecz przeciwrni.e realizuje go wszędzie i za­
wsze tam, gdzie islnieja dość rozumnych i pew­
nych argumentów na to, źo będzie on oznaczał 
rzeczywistą poprawę istniejącego stanu rzeczy. 
Konserwatyzm przeciwstawia się tylko wszel­
kiej rewolucji, wszelkiemu nagiemu przewroto­
wi, płynącemu jedynie i wyłącznie z wiary w 
magiczną silę danych haseł i t. zw. »ideałów«. 
Konserwatyzm n- p. zrobi wszystko, aby nie 
dopuścić od rewolucji agrarnej, ale właśnie dla­
tego sam on pierwszy przystąpi do wykonania

reformy agrarnej jako jedynego sposobu trwa­
łego zapobieżeira rewolucji.

Reakcja i radykalizm, które płyną z wiary 
w magiczną silę haseł i ideałów-, są z natury 
swojej rewolucyjne, bo dążą do realizowania 
swoich haseł i ideałów na urodzę gwałtownych 
przewrotów*. Konserwatyzm jest metodą ewolu­
cyjną, która wyklucza przewroty. Dlatego musi 
on być równie wrogi zarówno rcakc" jak rady­
kalizmowi, bo oboje w praktyce oznaczają re­
wolucję.

Tak rozumiany Konserwatyzm rządzi, i rzą­
dzi wszystkiemi państwami, które osiągnęły 
coś w swem życiu, które skutecznie porały się 
i porają ze swemi trudnościami ] które mimo 
tych trudności idą naprzód po drodze rozwoju 
cywilizowanego i gospodarczego swo,ch obywa­
teli. Z pośród nowych państw powojennych 
drogę takiego konserwatyzmu stosunkowo naj­
łatwiej znalazła Czechosłowacja, gdzie prezy­

dent republiki T. Q~. Masaryk jest prototypem 
takiego oświeconego, nowoczesnego konserwa­
tysty. IJ nas niestety do tei pory wahadio- ży­
cia państw*owego mągle jeszcze keiyszo się mię­
dzy skrajnościami reakcji i radykalizmu. W 
punkcie środkowym, w którym znajduje się 
każdy konserwatyzm, nie zatrzymuje się jesz­
cze to wahadło. Ale byłby już czas najwyższy 
zastanowić je wtym właśnie punkcie i wytwo­
rzyć w społeczeństwie skupienie sił konserwa-1 
tywnych, więc realnych, pozytywnych i ro­
zumnych, któreby mogły Rzeczpospolitą polską 
prowadzić drogą spokojnego, ciągłego i wszech­
stronnego rozwoju a nie po wertepach przewro­
tów i eksperymentów radykalnych czy reak- 
cyjnych czy wreszcie mieszanych —  radykal- 
no-reakcyjnycli, które -wszystkie razem są je­
dnakowo szkodliwe i dla trwałości państwa w 
najwyższym stopniu, niebezpieczne. (s-i).

Przedsienie m̂torlum dlii selsll priedasiennycii

Warszawa, 23 listopada. Minister skarbu p. 
Czechowicz odbył wczoraj naradę z auturem 
ustawy o przerachowaniu zobowiązań przedwo­
jennych prof. Zollem na temat przedłużenia 
lub zniesienia motało: ma weksli przedwojen­
nych. W  tej samej sprawie odbyła się w mini­
sterstwie skarbu konferencja, pod przewodnic­
twem p. Szebeki a przedstawicielami sfer go­
spodarczych j finansowych.

Wyniki konferencji trzymane są w tajemni-

o 6 Mecy?
(Telefonem od naszego korespondenta,

cy, jednał: jak się dowiadujemy, przedsfawieió- 
lo zainteresowanych sfer wypowiedzieli się 
za przedłużeniem morator juro dla weksli przed­
wojennych. Jak słychać, moratorjum to ma być 
przedłużone po raz ostami o b miesięcy. Przed­
stawiciele zainteresowanych sfer mają wystą­
pić do wiadz, z mernc; jaiem w* sprawie zmniej­
szenia kosztów protestu weksli przedwojen­
nych i innych udogodnień.

----------o----------

K o n f e r e n c j a  m r t  p r ł g j  s r c M I ^ c z n y c I ?
Luksemburg, 23 listopada (PĆT). Obradują­

ca tu konferencja przedstawicieli partji socjali­
stycznych angielskiej, francuskiej, belgijskiej i 
niemieckiej powzięła rezolucje, w której uznaje 
zniesienie militarnej o«ujjacii niemieckich te- 
rytorjów -za konieczny warunek zarówno po­
rozumienia między Francją a Niemcami, jak i 
pacyfikacji Europy.

Luksemburg, 23 listopada (PAT). Rezolucja 
ustalona przez obradującą tu konferencję so­
cjalistyczną domaga się skreślenia długów* mię­
dzysojuszniczych oraz o graniczenia zobowiązań

' odszkodowawczych Niemiec na zasadzie war­
tości rzeczywistych świadczeń niemieckich z te­
go tytułu spełnianych. W dalszym ciągu rezo­
lucja wypowiada się za współudziałem Tioszcze- 
gólnych państw oraz instytucji robotniczych w* 
rozbudowie nowych dróg międzynarodowej 
wymiany handlowej i przypomina partjom so­
cjalistycznym obowiązek wywarcia nacisku na 
rządy, celem skierowania tychże do ratyfikacji 
umowy waszynglońsk:ej w sprawie fe-godzin- 
nego dnie roboczego.

--------------- o---------------

0)flisKo»a M m  Rośli i Tarci! m morza
Moskwa, 23 listopada (A\V) Do Angory wy 

jechała delegacja wyższych dowódców czerwo­
nej armji, która nia się naradzić z gmeralicją 
Turcji nad podstawą sd marskich obu państw 
w r?z,e ataku na morze Czarne państwa trze­
ciego. Chodziłoby tu o opracowanie pod wzg-e-

uilriTTfb -nosun ić do-

Zniesltule t ó P i fa  rersoiiulnefo w H. S. Wojsk.
(Telefonem ód na«zegQ koraspondotital 

Warszawa, 23 listopada. Dotychezasow,'y od-

zostały w Odesie. Brak jakichkolwiek oficjał 
nych danych ze strony odpowiedzialnych czyn- 

jiHców* polityki sowieckiej £ p r a s y  tutejszej u- 
j trudnią całkowite zorjentowanie się w obecnym 
stanie rokowań turecko-sowieckieh, które pro- 

; wadzone są obecnie w dalszym ciągu tak przez 
| czynniki dyplomatyczne jak i wojskowe obu 
; państw.

----------o---------

Uzial V sztabu gen. (personalny) został znie­
siony, a materjaly tego oddziału zostały po­
dzielone pomiędzy poszczególne departamenty 
broni i służby. W  najbliższych dnuich ma na­
stąpić utworzenie specjalnego biura personal-

Cis s z cteiriiM!!
(Tlon.aczenle z angielskiego)

(Oiąf dalszył. 40
-  Zaraz, zaraz! Czy powiadomimy go, że 

pen spędził cały dzień na ,.La Sportu delł‘Aqui- 
la“ ?

—  Broń Boże, przyjacielu! „La Spoiła de.ll" 
Aquila“ , to mój ostatni atut. Za tydzień, za 
dw*a usłyszy pan niejedno o tej miejsCOw*ości, 
°  iid mi się powiedzie naturalnie. Na razie, dość 
szczegółów — list jest aż nadto długi. Dodani 
tylko jeszcze dwa punkty, by go bardziej pod­
niecić.

■ Riszmy zatem:
,;P.rzpd pani dniami Fordyce uda! się do FIo 

m ie j1, duwi(j jziaj 31(, bow*it m, że pan pogada 
wilię w tom mieście. Bawił (rży dni, a teraz po­
jechał do Lugano_ ■\y6ZQ(]zje zbiera wdadomości 
o panu i pańskiej rodzinie. Czy wróci jeszcze 
do Mena; io, czy nie, tego nie umiem powie­
dzieć.

„List ten wyda się może panu nonsensowny, 
ulegam jednak wewnętrZuemu nakazowi i wy­
syłać! go‘\

Jan Ringrose kazał następnie lekarzowi po­
łożyć zwykły podpis.

—  A teraz dopisek:
13. Mr. Fordyce twierdzi, że miss Mndnd 

zaręczyła się z jakimś Kornwalijczykiem. O ile 
oapowiada to prawdzie —  proszę złożyć jaj w 
mem imieniu serdeczne życzenia11.

Considine oburzył się.
—  Pocóż, u djabla, mam to pisać?
—  Dlatego, żo to brzmi milo i naturalnie. 

Lord Brooke domyśli się, że mówiliśmy o Milfi- 
red. Trzeba go utwierdzić w mniemaiu, że pan 
nie podejrzewa go o żadną intrygę i nie domy­
śla się prawdy. Odyby bodaj ęteń przypuszcze­
nia przemknął przez jego umysł, zakw'estjono- 
walby cały list. O wyjeźdwe do Florencji wspo" 
mnialem po to, aby go utwieiLzić w mniema­
niu, że Aleo West i Norman lordyce, to dwa 
fałszywe nazwiska, pod k torem i ukrywa się ja­
kiś nieznany osobnik. A jeż-li to nie pobudzi 
go do szukanui, kim jest ten człowiek - to 
wszystko przepadło.

—  Tak, rozumiem to.
—  A czy pan sądzi, że to go sprowokuje?
—  Oczywiście, o ile cośkolwiek może go

sprow*okow*ać.
—  Jeżeliby pominął roilczoińen ten list, to 

zapewni sobie swobodę i bezjńeczcństw o na za­
wsze. _ _ 1

—  Tak, ale nigdy n.e będzie miai tej pewno­
ści... )

—  Owszem, jeżeli dobrze przemyśli  ̂ pułoże- 
1 ie. Ja jednak mam nadzieję, że lord jest uro­
dzonym wojownikiem i ze wystąpi do walki.

6— I ja tak sędzę. Nikomu nie może być mi­
łą myśl, że kfoś go śledzi i wnika v. najtajniej 
sze szczegóły życia —  każdy zapragnąłby ztnie- 
rzeć się z przeciwnikiem oko w oko.

—  Prócz prawdziwie rozsądnego człuwioka, 
który zważywszy takty, dojdzie do wniosku, że

właśnie bierność zapewnia mu bezpieczeństwo 
Sadzę j ‘finek, ie, lord Brooke uzna, iż zaniecha­
nie walki nie odpowiada jego charakterowa i po 
dojmie j... Z pańskiego lis u dmvie gip że 
stem z Lugano. Pros^. niech ita n w w i 
się nad sv uacją z jego punktu widzenia. Otrzw 
muie pan 5k-i list i ua.tychmiast wpada na myśl, 
żo ja w Lugano zbierani dowody przeciwko 
memu i dążę do is len i .a, pyj mio-
ście w krytjcznjm  u . Zdaje on sobie sprawę, 
że takie ustalenie faktów leży na linji możliwo­
ści, Lodr *>icoke wie zatem, że jestem w Li ga- 
no, ale sądzi, że ja nic nie wiem o pańskim li- 

_ ostrzegającym^ wy jbraża sob.e iakżo, żo 
ja ni3 wiem, ’ ż o „ już skojarzył te dwra nazwd- 
ska Westa- i I ordy ca. Przybywa zatem do Lu- 
gano po to, by odszukać człowieka, który się 
nim interesuje ale jego zdaniem, czlowuek 
ien nie wie, że jest odkryty. Spotyka się więc 
ze mną w Lugano i nią pozornie tę wyższość 
nadenmą, iż on wie, że jestem jego wrogiem, 
a utrzymuje mnie w* mniemaniu, że nadal pozo­
stajemy w przyjaznych^ stosunkach. Takie po- 
łcżi nie dawałoby mu wielką przewagę, o ileby 
odpowiadało istotnemu stanowi rzeczy, dopro­
wadziłoby nawet z pewnością w ostatniej chwili 
do przegranej z mojej strony.

i— Roję się, że pan nazbyt się naraża.
— Pomińmy to, _ doktorze! Należy jeszcze 

ustalić datę wysłania listu. Wyślemy go Jopie 
ro wtedy, gdy lora opuści Anglję.

—  O czem aowiemy się z ,Times‘a“, On sam 
nie poda wiadomości do pisma, aie uczyni tc 
jego marazamk dworu

—  Tak, słusznie. Trzeba przeglądać kronikę 
towarzyską. ..Time3u przychodzi tutaj w dwa­
dzieścia cztery godziny po wyjściu z druku.

Przyjaciele rozstali się, a w trzy dni później 
wryczytali oczekiwane ogłoszenie w* dzienniku. 

„Lord Brooke wyjechał z Angiji do WToch“ . 
Dr Considme natychmiast, wysłał list, a Ring-1 

rose począł robić przygotowania do przeniesie- J 
nia sie do Lugano. Przedtem jednak był dwa ra i 
zy jeszcze na „La Sporta delPAquilajŁ i zbadał 
bardzo dokładnie tę samotną łączkę, zawieszo­
ną nad przepaścią. Nikt o tem nie wiedz al, na- j 
•wet dr Considine.

— Być może, w  jest to stracony czas —  mó- j 
wil detektyw* do lekarza — choć z drugiej stro-l 
ny... Intuicja, znowu intuicja, doktorze! Coś 
mnie tak „tknęlo“ , jak się to mówu obrazowo.

— Więc pan myśli, że on da się sprowoko­
wać?

—  Wierzę w to i spodziewani się. Człowiek 
tego typu zechce się zmierzyć z godnym siebie 
przeciwnikiem. On naturalnie sądzi, że mu nie 
dorastam i ma rację. Zresztą wszystiso jedno, 
byle stanął do walki.

— On jest na tjfle przebiegły, by nie obniżać 
pańskiej wartości.

—  Tak, ale ja postaram się dać mu fałszywe 
mniemanie o mojej inteligencji. Tak łatwo jest 
•wmówić w człowieka, że jest mędrszy od nas.

—  Jedno tylko jest fatalno. Lord będzie 
chciał się dowiedzieć, kim pan jest w rzeczywi­
stości? Co mu pan odpowie, gdy zada to pyta 
nie?

oegc przy ministrze snraw wojskowych, pozo­
stające ood bezpośrednimi kierownictwem mi­
nistra spraw wojskowych. Szefem tego biura 
ma bvć poapułk. Maciesza, dotychczasowy szef 
biura kapituły orderu Mirtu li Llilitari.

fctłalel: ooflioćna? będzie ścięseny 
liberalnie

(Telefonem od naez-go korespondenta)
Warszawa, 23 listopada. Siinisterstw-o skarbu 

wydało okólnik do w*szystkich urzędów skar-1 
bow*ych w* państw''a w sprawie ściągania po­
datku dochodowego. Ministerstwa domaga się 
od urzędów podatkowych, aby stosowały do 
podatników jak najliberalniejsze zasady tak 
przy wymiarze podatków, jak i przy rozpatry­
waniu rekursów. }

Sibriadectwa uzaslnienia 
di a rzemieślników

(Telefonem od naszego korespondenta) 
arszaw-a, 23 listopada W  sprawie ustawy 

nrzemystowej, która ma się ukazać w formie 
dekretu Prezydenta Rzeczypospolitej, informu­
ją, że wrprowadzi ona t, zw. świadectwa uzdol­
nienia, bez których nie będzie wolno wykony­
wać rzemiosła. Przepisy dotyczące owych świa­
dectw będą liberalne i będą wydawane rrzez 
uprawnione szkoły zawodowe i rzemieślnicze. 
Wykonujący rzemiosła, w chwili wejścia w ży­
cie ustawy bez takich świadectw będą od nici. 
zwolnieni.

Środki zarfóue przecie zeyJ e  cen źyfc
Wa-szawa, 23 listopada (PAT) FTomitet eko­

nomiczny ministrów zastanawiał się nad spra­
wą gwałtownej zwyżki cen żyta i doszedł do 
przekonania, że ceny te są nadmierne i wygó­
rowane. Komitet postanowił przedstawić Ra-i 
dzie ministrów ewentualne, wyjście z sytuacji 
przez: 1) Zamknięcie granic dla. wywozu zyta, 
ewentualnie wprowadzenie cfa zbożowego; 2) 
ZaKup znaczniejszych ilości żyta zagranicą di? 
zabeznieczenia rynku wewnętrznego a nawet 
dia ewentualnej interwencji,

Przeciwko zwyżce cen cukri«
Warszawa, 23 listopada (PAT). Komitet ek >. 

nomiczny ministrów rozpatrywał sprawę usta­
lenia nowych cen na cukier i wypowiedział się 
przeciwko zwyżce cen cukru w detalu. Mini­
strowie skairbu, nrzemysln i handlu i rolnictwa 
otrzymali upoważnienie komitetu -przygotowa­
nia wniosków, zdążających do sanacji sytuacji 
przemysłu cukrowniczego w Polsoe.

Spółki akcyjne potfwyfrzs/s kapituł 
znKlatiotiłti

(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, 23 listopada* Wielkie sp-Lki ak­

cyjne podwyższyły w ostatnich czasach swoje 
kapitały akcyjne. I tak > Pierw sze fabryka lo­
komotyw* podiwyzszyla kapitał o  2 miljony 7.1., 
zakłady amunicyjne docisk® o 6 mifj. zf., 
»Podkarpaokie Towarzystwo Elektrvczne« C 
500 tysięcy w.

 „----------

Jan roześmiał się głośno:
—  Ocli! Przypuszczam, że walka nasza to­

czyć się nie będzie na tym terenie, przyjacielu. 
Natomiast zachodzi tu Downa okoliczność, 
którą należy rozważyć. Lord może odpowie­
dzieć na list pański, lub przybyć do Menaggio, 
by się z panem zobaczyć osobiście. W tym osta­
tnim wypadku weźmie pana w* krzyżowy ogień 
pytań. Może zechce zabrać pana z sobą do Lu­
gano. Będzie pan zatem musiał kłamać, jak na­
jęty. Przyuro mi, ale to jest nieodzownie. Kłam­
cę trzeba zwalczać jego własną bronią. Musi 
mu pan dać do zrozumienia, że mnie nigdy nie 
przyszio na myśl, by pan byi tym doktorem, 
który zerwał z MiMred, że byłem na tyle takto­
wny, by ten przedmiot pominąć milczeniem. 
Trzeba mu nawet wmówić, że ja interesuję się 
nie tyle śmiercią lorda Ruperta, ile śmiercią je­
go syna.

—  On tutaj nie przyjedzie.
Ł— To możliwe. Może uda się j»-■<"- K 

gano. Gdyby odpisał panu, proszę mi nut,'-mi 
nnast list przesłać.

—  Sam go przywiozę.
—  Poa żadnym pozorem! Gdyby pana spot­

kał w Lugano, cala sprawaby przepadła.
Jan Ringrose udzielił jeszcze kilku w*sltazói 

w*ek przyjacielowi, a w parę dni później prze­
niósł się do Lugano i zamieszkał w* hotelu Wiki
tc-rja,

(C, d. gO
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Stolonowi immlim ® hołdzie
,, W  dniu 20 brn., jako w pierwszą rocznicę 
'śmierci Sterana Żeromskiego nad mogiłą Wiel­
kiego Pisarza przedstawiciele świata, artystycz­
nego i literackiego, oraz liczne delegacjo rzą­
du, maista i zrzeszeń społecznych złożyli ho-kl 
nieśmiertelnej pamięci Twórcy »Dnmy o het­
manie*, pokrywając mogiłę wieńcami 1 kwie­
ciem.

W jnieniu pisarzy polskich przemówił nad 
grobem Juljusz Kaden-Eandrowskj w następu­
jących słowach:

Przybyliśmy tu, aby umaić kwiatem, wień­
cem wdzięczności przystroić mogiłę człowieka, 
który przez wiele lat był nietylko pierwszym z 
pośród pisarzy polskich, lecz który przez lat- 
wiele porwadzii Ojczyznę naszą trudu cmi wy­
soki emi ścieżkami na dregę Niepodległości.

OgTO-m zasługi Stefana Żeromskiego, jako 
dworcy, jako budowniczego charakterów, jako 
obywatela, jako mistrza prozy polskiej onie­
śmiela każdego z nas. Ogrom zasługi tej ma je- 
Mnak wagę tak potężną, tak w swej istocie ra 
'dosną, iż onieśmielając, napełnia nas niewy­
czerpaną nadzieją.

Gdy sięgamy do głębi przeświadczenia r.a 
szego o życiu i czynie tego Twórcy, cóż tu na 
Jego mogile czujemy najpewniej? Oto, nie ima 
się tu nas prastary każdemu stworzeniu przy­
rodzony strach śmierci. Ani współczucie, że oto 
trwamy jeszcze na tej ziemi przepięknej, gdy 
najlepszy z pośród nas ciało swe złożył już w 
jej nieskończonych przemianach.

Ani nas ów strach śmierci oblatuje, ani 
współczucie, najbardziej męskim sercom zwy­
kle, tu bowiem nad tą mogiłą rozmyślając. - -  
jakobyśmy stali u źródła raczej, u źródła nie­
spożytej walki, niezwalczonej młodości, młode­
go wiecznie zachwytu.

Rządzić koc ha ją-:: em sercem, —  przewidywać 
miłością, —  stawać za siebie i za wroga swego 
w każdej rozprawie wszystką, myślą prawdy, —  
gdyby zdobycz osiągnięta zatrzymać nas miała 
trudniejszą zdobycz wskazać, >— sens każdego 
słowa sprawiedliwości nicować, —  każdego u- 
ozucia wartość mnożyć ceną obowiązku, e— ni­
gdy do ostatniej chwili nie przystanąć, — od 
szczęścia swego tysiąc razy dla drugich odcho­
dzić, na progu śmierci jeszcze rozwiązywać wę­
zeł braterskiego porachunku, przez całą drogę 
świecąc słowami najwyższego piękna ■— eto 
przecie Żeromski.

Kładziemy wieniec Da mogiłę Jego polni 
smutku a zarazem przepełnieni szczęściom, ja­
kie daje triumf życia nad śmiercią. Oto bowiem 
nad tą mogiłą stoimy w obliczu takiego trium­
fu, w pierwszą rocznicę pierwsza z drużyn, któ­
re z przebiegiem lat mnożyć się będą i tu przy­
chodzić i tu myśleć i stąd w przyszłość pa-: 
trzeć wspomnieniem Jego nieśmiertelnych 
słów*.

posiedzeniu Zarządu głównego Międzynarodowego 
Zrzeszenia prawa karnego, któro odbędzie się 
w Paryżu w dniu 27 bm.

Ziazd delegatów właścicieli 
nisractaości

Warszawa, 23 listopada.
W niedzielę obradował tu Zjazd delegatów 

Związku stowarzyszeń wiaścicieli nieruchomo­
ści miejskich w państwie polakiem. Na Zjazd 
przybyło 180 delegatów, reprezentujących 200 
organizacyj właścicieli nieruchomości w całej 
Rzeczypospolitej, era z 400 członków związku.

Obrady zagaił wiceprezes zarządu p. Kaz. 
Janikowski, podkreślając, że celem obrad jest 
rozważanie spraw własności miejskiej z punktu 
rozwoju ekonomicznego kraju.

Nastąpiły wybory do prezydjum Zjazdu, -— 
Wybrani zostali: dr Juljan Gerller jako prze­
wodniczący, jako wiceprezesi pp. mec. Suli- 
gowski, mec. Wilczyński, Rndzykowski, Mu sił. 
Bednarski, Kluków, puik. Kowalski 1 Pluciński. 
Sekretarzami .wybrano prokuratora Osadę i 
mec. Pieńkowskiego.

Plan obrad ujęto w kilku rezolucjach, które 
ziostaną przedstawiono władzom rządowym do 
rozpatrzenia, jako postulaty zrzeszonej własno­
ści miejskiej.
. Między imnemi Zjazd domaga się utworzenia 
Izb właści-cieli miejskich, na wzór zorganizowa­
nych już w Niemczech 5 w Kisapanji, a obecnie 
organizowanych na Węgrzech. Izby te miałyby 
na celu zajęcie się sprawą mieszkaniową j stałe 
współdziałanie z władzami rządowemi.

Uchwalono rezolucję, domagającą się prze-, 
dłużenia moratorium dla spłaty długów hipo­
tecznych.

Naturalnie poruszono także sprawę zniesie­
nia ochrony lokatorów, a to przez zmniejszenie 
stopniowe zakresu działania ustawy, narazie na 
mieszkania droższo, a następnie kolejno na in ­
ne lokale. W  ustawie o ochronie lokatorów po­
winny być —  zdaniom uczestników zjazdu — 
wprowadzone na czas przejściowy następująco 
zmiany:

Uchylenie ograniczeń przy zawieraniu umów 
dobrowolnych, utrzymani') nadal obowiązku ze 
strony lokatorów pokrywania opłat za wodę i 
kanały, uniemożUw:enit odstępowania praw 
najmu, wireszcie usuuęcie przepisów tamują­
cych nadbudowę lub przebudowę domów, a na- 
koniec stworzenia ogólnych warunków .zarów­
no w dziedzinie prawnej, jakoteż i gospodarczej 
któreby umożliwiły budowę nowych demów i 
remont starych.

wyrządziła wiele poważnych szkód, jak świadczą bila 
doniesienia z różnych miejscowości 
cji, siła burzy była tak wielka, iż 
cały się drzewa, a w licznych mir 
stały uszkodzone duchy domów, oraz ponis 
urzą lżenia radjowe i przewody telefoniczne.

Szczególnie duże mają być szkody w okolicach 
Cieszyna, oraz w okręgu o;rawskim. Burza wy­
wołała zakłócenia- w mchu kolei ost«iw«koJ?ar- 
włń-kiej, a to z powodu przerwaniu przewodów 
ołektrycznych, dala się także silnie odczuć w Mor 
Ostrawie.
_ Ogółem burza przerwała 22 międzymiastowe 

linjg telefoniczne.
Relacje z różnych miejscowości świadczą, i o 

burza najsilniejsza była w porze południowej 
i Wedy wyrządziła najwięcej szkód.

V? icher wyrzucił {jociąg z szym
Z I n s i  u k a donoszą:
Pociąg osobowy, idący nad ranem do B rep en cji, 

d złożony z lokomotywy ; 6 wagonów, musiał za­
trzymać się koło przystanku Unterbach z powodu 
uszkodzeń, spowodowanych burzą. O stojący po­
ciąg uderzył nagie wicher z taką gwafownością, 
że cały pociąg z wyjątkiem jedynie lokomotywy, 
wyrzucony został z szyn. Na s-zczęście tylko dwoje 
podróżnych doznało obrażeń. 1

Kopja czy orygśstal?
„L ‘ocuvre“  twierdzi nadal, że obr-.z Moniu Liza, 

Leonarda da Yinci, anjdujący się w Wersalu, nie 
jest ciyginalc-m. Daś podajo dziennik, żo orygi­
nał znajduje się u antykwa,rza. paryskiego Jonaisa. 
Współpracownik dzienuii-ka miał widzieć obraz 
znajdujący się tam rzekomo. W odpowiedzi na ar­
tykuł dziennika, ministerstwo kultury i sztuki wy­
dało komunikat, stwierdzająey, że wzmiankowany 
obraz, znajdujący się « Janasa jest tylko jedną 
z 33 kopij arcydzieła Leonaixła.

K a t a s t r o f y  S o t a i i c z c
PAT donosi z Londynu:
W  okolicy Londynu wskutek silnej mgły w y ­

darzyły się Wczoraj dwie katastrofy lotnicze, 
w  obu wypadkach z samolotami wojskowemi. 
Pod Kennlcy roztrzaskanie się samolotu spo­
wodowało śmierć dwóch oficerów lotników. W  
drugim z kolei wypadku pod Itendoti mechanik 
zabił się na miejscu, a pilot odniósł ciężkie ra­
ny.

i™ ucAtJiwauu siowacn ; . . .  . ’ _ : . ....
zenie tej u-oczystości or,v l. J1 kolei. Joie kennsje, zebrawszy na

-miejscu szczegóiowe daty w sprawie katasU-o- 
NA KAWA“  Syndykatu L» wróciły do Warszawy. Nadmienić należy że

podziękowali za urządzenie 
za uznanie.

OSTATNIA „CZARNA KAWA“  Syndykatu "-rocw yao warszawy. Nadmienić należy że 
dziennikarzy krakowskich w restauracji „Udziało- na szczęście nie ma żadnego wypadku śmier- 
weą“ odbyła się przy wypełnionej publicznością' telnogo skaleczenia. Szkody tTvhosbi około 
sali Urozmaicony i zajmujący program wypełniły 200.000 złotych.
■ygetępy solistów: znanej art. oper. M. Mśc,iwoj:w-j Praco przy oczyszczeniu toru i mnrawh 
i?K!Cj i obd'a.1 zon<?i£ 0  piolcnym tg i n ’ cmn! KieeM p* • * .*. -t » * *
Wł. Pu-ro-hli, którzy wykonali szere- utworów z nmlu teiegiairesnej i_ teleromcznej trwały do 15 
ważnego rqmrtua.ru, zdobywając sobie huczne’^ ™ ’ ^ jeczoi‘- P° !,1! :er';c nalezy sprawność koleja- 
oiklask-i, przy fortepianie prc-z. Grodzicka. Z w:-tso-| Ł  Czas,.e ni<t3JOU‘a P0;il0Cy rinnym.
lym repertuarem wystąpił natomiast art. op. & tanisława. Kostki odbyła się w
Kac żerowisk i, zyskując sobie, jak zawsze, gorący, kaplicy szkolnej msza św. dla młodzieży ni o-
ćkDictUZ-. W f̂ .UlSOI hn.lfdkfYWPł nmuwł-in.o 1 SlwilOall SZ'lv Ufeł iklł Ałl-H is~.1l Vt7 Ir sv* n i T,_

KONKURS NA PENSJE DOŻYWOTNIE. Tym.^ ^  fccJlkaia> ktul'a miafa charj!aer po-
yd,z.ial samorządowy ogłosił konkurs na 2 pen-} ,

je dożywotnie męskie z fundacji im. Pictruskioh u-.modnio.w-w^ arvie Y  naszem nViCscj« 5-cio 
to 1.200 zł ro-oznie dla zubożałych osób, należą-i . J kurs unstruklorski przysposobienia
ych do rodzin szlachty polskiej, które bez w la - ^ ^  nowego w celu szkolenia i przygotowania

Komisje Bspćłprcty prEMlczei
miĘJzynnrcSoBE]

W' związku z coraz ściślej nawiązywanemi sto- 
ŁtUikami prawników poLkieli z najważniejszymi 
cśrodkami prawniczymi w Europie i w Ameryce, 
powstaje w h nie Rady naukowej przy M.S.Z. spe­
cjalna Komisja współpracy prawniczej międzyna­
rodowej, której przewodnictwo powierzono człon­
kowi Rady naukowej, prof. E. Stan. Rappa-portcwj. 
W skład komisji, jako członkowie, wchodzą człon­
kowi o Rady naukowej, profesorowie: L. Babiński, 
K. Lut-ostańeki, I. Łyskowaki i J. Makowski. Po­
nadto zaś będą przy komisji czynni, jako delegaci 
•właściwych zrzeszeń i instytuicyj prawniczych, pp.:
rów. K. Głębocki (Polskie Towarzystwo ustawo 
dawstwa cywilnego), prof. J. Jamontt (Polskie To­
warzystwo ustawodawstwa kryminalnego), ad.w. 
Ił. Kuratowski (Polski Oddział International Law 
Asscciation) i prof. T. Hilarowicz (Stola Delegacja 
Zrzeszeń i Instytucyj prawniczych R. P.). Komisji 
pozostawać będzie w stałym kontakcie z Wydzia­
łem prasowych M.S.Z. — z jednej strony i z prezy- 
djum Stałej Delegacji Zrzeszeń i Instytucyj praw­
niczych R. P, — z drugiej strony.

Najważniejszem zadaniem Komisji będzie opra­
cowanie planu szeregu wykładów i koofereneyj 
prawniczych w państwach europejskich. Obecnie 
już staraniem rzeczonej Komisji i pod przewodnic­
twem prezesa Sądu Najwyższego, prof. A. Mogil- 
ińckiego zorganizowano wycieczkę gnipy delega­
tów Zrzeszeń prawniczych do Rumunji dla wygło. 
Pztmu*. wykładów w Bukareszcie i w Galacu. — 
W wycieczcie, oprócz prezesa Mogilnickiego, biorą 
udział: prezee Najwyższego Trybunału a-dmmistra- 
eyjnego J. Kopciyńsiki, dziekani wydziałów: praw- 
irego w Wilnie W. Komarnieki, nauk politycznych 
i społecznych Wolnej Wszechnicy po-lskiej T. Hila- 
roaricz, adw. R. Kuratowski i E. Neymark (sokre 
tarz delegacji).

HiedzynarotioBa Ronfeiencla prasa 
Karncyo r ftarnauie

Na wiesek prezydjum Polskiej Grupy międzyna­
rodowego Zrzeszenia prawa kaniego poparty 
przez Ptodę naukową przy M.S.Z., minister spraw 
* a granicznych zaaprobował projekt zwołania do 
Wa-rezawy w kwietniu 1927 r. Międzynarodowej 
konferencji delegatów KomLsyj VCKtytikacyjnych 
prawa karnego. Celem tej konferencji, zgo-lnio 
a inicjatywą prof. Pełli i innych prawników rumuń­
skich o-raz uchwalą właściwą Kongresu międzynar 
rodowego w Brukseli z b. r., jest możliwe ujedno­
stajnienie niektórych przepisów t. zw. części ogól 
*wj obecnie opracowywanych w- niektórych pań­
stwach kodeksów karnych. Przewodniczyć konfe­
rencji będzie prezes grupy polskiej i wiceprezes 
Międzynarodowego Zi-zeszenia prawa karnego, 
prof. E. Stan. Ra.ppa.port; głównym referentem pol- 
fc-khn będzie b. minister sprawiedliwości, prof. W, 
Makowski.

Odpowiednio wnioski złoży prezes Polskiego 
To-w. ustawodawstwa kryminalnego na najbliższem1

m m m m i A
r Kraków, 23 listopada. 

P o d w y ż k a  t a r y f  k o l e j o w y c h
7. W a m t a w y  doooatą:
Ropiządanie o podwyższeniu ta.ryfy towarowej 

zostało już podpisane i wejd-zie w życie z dniem 
1 grudnia. Ogólna podwyżka będzie wynosić raniej 
więcej 8 procent.

Posady dSa wysłużonych 
podoficerów

Z Warszawy donoszą:
Wczoraj weszło w życie rozporządzenie Ra­

dy ministrów, na mocy którego Instytucjo rzą­
dowe, samorządów) oraz instytucje i zakłady, 
korzystające z pomocy rządowej, muszą przyj­
mować na wakujące stanowiska, wymagające 
niższego wykształcenia, przedewszystkiem wy­
służonych podoficerów zawodowych a następ­
nie dopiero innych kandydatów. .
Kurnatowski drwi sobie z policji

Z Warszatwy donoszą: ‘ s h 5 ^
Były zastępca szefa urzędu śledczego Kurna ­

towski, umknął za paszportem rzekomo w ło­
skim przez Gdańsk do Wioch. Kurnatowski w 
sposób niezwykle bezczelny zawiadomił listem 
komenda ta policji w Warszawie Czyniowskie- 
go o swoim czynie. Twierdzi, że prawdopodo­
bnie wyjedzie do Persji, skąd zawiadomi o swo* 
jem przybyciu.

List ten doręczył komeń&ar.towi Czyniow- 
skiemu syn Kurnatowskiego, który oświadczył, 
że doręcza go tak późno dlatego, ponieważ 
przez kilka dni bawił na wsi i obecnie dopiero 
powrócił do Warszawy.

Żona Kurnatowskiego zgłosiła się wezoraj w 
- kasie okręgowej policji i prze dlożyła rejentalno 
i zaświadczenie swego męża, iż może podjąć 10 
iproc. dodatek do uposażeń funkcjonarjuszów 
(państwowych. Doduńek ten musiano jej wypla- 
'cić.
W ósmą roczniccj obrany Lwowa

8-ina rocznica obrony Lwowa obchodzona hyfa 
bardzo' uroczyście. Na gmachach publicznych i piy 
watnych powiewały fk-gi o barwach narodowych. 
W niedzielo w przededniu uroczystości nastąpiła 
w gminie jwdmiejskiej Za mars ty nów dekoracja 

j Żelaznym Krzyżem Obrońców Lwowa budynku 
mi jskiego, gdzie mieściła się komenda odcinku 

‘ obrony Lwowa. Po nabożeństwie, odprawionym 
' w pobliskim kościółku po-dmiejskim i po wygloszo- 
| nym kazaniu, komendant tego oddziału, brygadjer 
| Mączyński, przyjął raport od dowódcy odcinka, p. 
| Tycliowskicgo i wygłosił przemówienie, poczem 
j odbyło się odsłonięcie krzyża, i defilada organiza­
c j i  spoleozinyoh, narodowych i t. d.

W iiic-dziełę też odbyła się w Teatrze 'Wielkim 
uroczysta akademja a wieczorem capstrzyk or­
kiestr wojskowych. Wczoraj o godz. 9 rano odpra­
wione zostało uroczyste nabożeństwo w kościele 
katedralnym, poozem uformował się pochód 
Obrońców Lwowa, organizacyj społecznych, nar o 
do wy eh i t. d.

Gwałtowna burza na Śląsku 
i Słowaezyźme

W niedzielę przeciągnęła nad Śląskiem, Morawa­
mi i Siowaczyzną nader gwałtowna burza, któia

Mydział samorządowy ogłosił konkurs na 2 pen-j ,
dożywotnie męskie z fundacji im. Pietruskich łt j  •- 2 •?nie w nas,zem mieście 5-

po
cych _ . 4. ____   _ . _ . _____
snej winy, wskutek prześladowania losu w ubó- j ib^truktoiPÓw do samodzielnej pracy. Na kura 
stwo popadły. Pkirwtsizeńs'two służy krewnym fun-i przyjęci zostaną podoficerowie rezerwy oraz 
datorki ś. p. Michaliny z Ruckich Piet,ruskiej i jej szeregowi rezerwy, którzy ukończyli kttrsa
ir.ęża ś. p. Konstantego Piet.rusk.iego. Podania n a -'  . . .  •- -
leży wnosić do 31 grudnia 1926 r. do Tym Wy­
działu samorządowego we Lwowie.

Z TARGU MIFSNEGO. W czasie od 14—20 bm.
spędzono na targi mięsue w Krakowie 129 buhaja ! nWiFeMioiwn Trem W ka ń.neUn^-L-; •
103 wołów, 224 krowy, 93 jałówek, 454 cieląt, 907 ^  irem l>;aka> łL «ch O w ^ i ,  U olfs-a
sztuk nierogaciizny. Ża 1 klg bitej wagi. nieroga- taImva> Caly W  dobrze zgrany, rezy-
ei/.ny płacono 2.40-3.35. - Ze spędzonych zwierząt f « rJa boz f arza T̂ koraęje  i efekty świetlno 
sprzedano na koasumicję miejscową 1.884 sztuki, bardzo uobre, \/ przygotowaniu operetka p, t- 
na komumejc innych gmin kraju 83. >Nitouche« z współudziałem wybitnych sil.

p r a y s  j K i s  o b i  e n  ia ,  w o ; a . k o x v o £ r o .

Teatr robotniczy odegrał cnegdaj sztukę 
Raupacha p. t. »M!ynarz a jego córka*. Na czo­
ło akcji wybili się pp Myszkowski Jan i De-

Na targach zaznaczył się ożywiony popyt na ro- 
gaoiznę z jiewodu zmniejszonego spędu. Jakość 
bydła- rzeźnego gorsza. Ceny bydła rosłego i nie-i 
rogaoiizuy z poprzedniego tygodnia utrzymane, ce­
na. cieląt, niższa. j

TRUP NOWORODKA W MŁYNÓWCE. Patrolu-; 
jąey policjant w ulicy Racławickiej zauważył po- 
t z i  cone w młynówce zwlókł noworodka. Po przy­
bywa lekarza obwodowego zwłoki, które były 
owinięto w chustkę, przewieziono do zakładu me­
dycyny sądowej.

NIESZCZĘŚLIWE WYPADKI. Dzisiejsza kroni­
ka Pogotowia ratunkowego zanotowała, dwa nie- 
s ? cieśli we wypadki potrącenia przez wóz. I tak 
w pierwszym wypadku potrącony został pracz wóz 
ciężarowy na moście warszaw skini nieznanego 
nazwiska mężczyzna, około lat 50 liczący, u które- j 
go lekarz dyżurny Pogotowia stAvie**dził głęboką 
ranę na głowie, kilka mm na rękach oraz obrażę-j 

Inia wewnętrzne W ó.n.yjm wypadku potrąconą' 
i została prMB wóz w u.Sr.y Kącik a Podgórzu, Fran-j 
jciszka Liebeskind, 94 łat licząca, która również! 
odn iosła ranę na głowie i kontuzjo na calom ciele.1 

 ̂ . 1  UCIEKLI Ż DOMU. Policja lwowska zawiadomi-!
KOMITET JUBILEUSZOWY ŚW. STANISLA- };l krakowską ekspozyturę ślotlczą, że dwaj ucznio- 

\\A KOSTKI przeniósł już biura, swe z powrotem Y-tej klasy gimnaizjailnej Stanisław Predzewsiki 
d i lokalu Tow. im. Piotra Sllrargi przy ul.-Siennej j Stanisław Sokafeki, zbiegli z domu rodzioiol- 
5, gdzie odbywa s-ię dalsza sprzedaż wydawnictw slkicgo.
jubileuszowych. Między innemi komitet posiada na i KRADZIEŻ SKÓREK FUTRZANYCH WAR-
j J U s t o z i o  r o .p i 'O d u < '. j <5 r z e / . b y  A l .  t i o r . - l iw - i . k i c g o  w  m e -  T O t , C l  C O . o o o  Z L O T V C I I .  I l o r & e U - u w i  F ń a ^ u u i m y j .

TEATRY-KINA-KONCERTY
B n S a  2 3  l i s t o p a d a

D ziś da lszy  c iąg  zbiórki 
na b u d ow ę domu K s. K u zn ow icza .
P r z e m y s ł  i re tto d z ie ło  je s t  p o d s t a w ą  

i p o tę g ą  d o b r o b y tu  narodu .
( Z  l i s t u  P r e r y U c a t a  R z e c z y p o s p o l i t e j ! .

Dawno oczekiw ane arcydzieło. — 
Wielki wspaniały romans Z CZBSÓw 
świetności starego Wiednia p. t.

w •

W e d łu g  II . v .  K o fm a n T islh a la . M aizylta K y a r a r d a  
f e t r a n s s a .  W  g łó w n y c h  r o l a c h : H u ^ a o tte  D u łlo e  
J a ą iie  CafeYain, M ich a ł B o h u c n , T a w c l H a rłra an  
i w ie le  in n y c h  te j m ia iy  a r t y s t ó w . H u m o r . P ię k n o

*- ' <f t tf X w | Fii\ t V Zj tui L*J-L|
2.5X2 cm, srebrzone. Sekcja pielgrzymki d o ' salułej j;n-7.y ul. ŁdLeiflka 35, skradziono złoty dam 

nu komunikuje, że termin zgłoszeń upływa ŝ ; z€o-arotv z lańouszldesn. Michałowi Dudkowi,

tam. » wva>;V w omcłjans; tct-SBiorzowi zTiowła, skrau-wwio dnia 13 hm. więk-
jest tarcza z orłem z epoki Zygmunta Augusta. ^  j]0^  gikórćk futrzanych, wartości 60.000 zio­
ną której wyobrażony jest św. Stanisław Kostka tvc])t
z Dzieciątkiem Jezus, wsikazująceen na. lilję. Wy-j " KRADZIEŻE. P Marcie Kolankowafciaj, samie 
miar 2 Tj 
Rzymu
z dniem 17 listopada. Zgłoszenia nadsyłać należy, zamieszkałemu przy ul. Ohocitnskiej 8, skradł nie- 
do kemiietu, ul. Sienna 5. . . .  i znany sprawca z otwartego mieszkania 200 sztuk

LUSRACJA SAtDóW. ół Kraiircwie bawi sędzia*̂ .-kenon austrjaokic-h. 
sąrk  ̂najwyższego dr WojcMci i przeprowmłza lu-j BIJAXYKI j IiędKy Józ.6fem Wolfmgerem a Jó- 
straeje sądów krakowsk.cln Wczoraj dr Wojenki } potU rfa w ul. Miodowej sprzeczka,
przy-łuclijwat się rozprawom, prowadzonym w są-, 0K£US<iê Której Józef Wolfingcr uderzył laską 
dzw oiK.ręgowyin karnym, iw-czem konferował z pro-, ^  ^mauL t o k  silnie, że ton w bezprzytom-
Ziyrom sądu Pelcem. Po odbyciu wizytacji w Kra; | • f(;j-llio na Podobna scena po-
kowne, dr Wójcacki wyjedzie na prowicję i zwiedza ■ ^  j mmd.zy Janem Dortylem, a Janem S-korup- 
sądy w okręgu apelacja krokowskiej. , .. 'y  Kosynierów, z której Skorupka wy-

STACJA 8E1SMOGRAF1CZNA W KRAKOWIE.. “ y S l ’ ^ ś .
W gnmnm ma, być u.rucomiona przy obserwato-, JL° ( T0WARZYSZE. -  Franciszek Zapala
r̂ uan astronomiczuem w Krakowie stacja seismo-j f p ron<,w-tc Mdłych z kilkoma towarzyszami zabłą- 
graficzna dla badania wstrząsmen ziemi Odpcwie-j d »zyn!ku Saula Abrahma przy ul. Miodowej,
dnie przyiąoy już nadeszły a niebawem będą zmon-i ^  ^  w(-dką„ Zapała po wypieki kilku

WRĘCZENIE ORDERU.’ Dnia 21 bm. w o je w o d a ™ ^  s',radl Z,CẐ °  .&kwzyitaii ^i i ...i • t r, A - ,'ni r. a„, • a- Igo towarzysze i skradli mu harmionje.
krakowski, L. Dairowkki, na STRZAŁ NA POSTRACH. Między Bolesławom
nu, Izby budowniczych ^  Krserkiewiczcm i Tadeuszem Gruszczyńskim, lat
i . Stnjeii^Kiomn odlanaki Krzyza Uficenakie^o or- 1 7  i - T  7 . , : ^ ^  T̂ f iq  iw o
den. „Odrodzenia Polski", nadanego zarządzeniem J J ^ c -y m  a Leopddcm Za W  ^  18 
, . ■ M ... ’ cym, powstał na Rynku padgorc-kun spo., przy

^ r ," /- tvt a i Tf— -y- c-T̂ T/-ij I -ZKlin osacizony Kascitóewioz dał jeden strzał z re-
UCZCZENIE ZASŁUG NAl . / YCIELSKICH. w-e-ru w powietrze. Zwabiony strzałem na miej- 

W niedzielę 21 bm. odbyło się w szkole LIII im. klótIi; „ 0iic u nt zakweetjonował Kaserkiewi- 
Jana Ma-tejki w Krakowie-Podgórzu uroczyste po-

SZTUKA. św. Jana4 SZTUKA

Arcyilziclo reiyserjl Fryderyka Zelnika

U I I l D i
m  PlERHyM, HCDRVH BUHiUEH
A r c y z a b a w n a  k o m e d  a w  12 a lita ch . S zu m -ą cy  
p e łe n  " e rw y  }  G,e r a n c i i .  W iedert. W ir  r o z k o s z  

i r H - i rar - - n y c h  a y lu a cy i. P rz e p ię k n a  ilu s łr . m u z v o z n o . —* 
44 W  ro la c h  g łó w n y c h  u lu b ie ń c y  p u b l ic z n o ś c i  

P o c z ą t . p r z e d s t LSflSf ARS i BfiRRyUEDTREw  n ie d z .  o  u. ‘

WANDA
Gerireij 5J A

P o czą t- p rze d sU  
o  g .  5 -e j 7  i 9- łe j  
w  n le d z .  o d  3 *e]»

żs'gnanio nauczyciela tej szkoły, p. Antoniego 
Wrońskiego, który po 43 latach pracy zawodowej 
przeszedł w staw spoczynku. W kaplicy szkolnej, 
gdaio na honorowem miejscu, otoczony gronem naj­
bliższej rodziny, kolegów zawodowych, licznych 
rodź i c ów, i przybyłych gości, zasiadł jubilat; uro­
czystą mszę św. odprawił ks. prof. Leon Drozdow­
ski. Po nabożeństwie odbył się na cześć jubilata 
poranek w jednej z sal szkolnych. Pierwszy prze

czowi itrwolwer.

JUŻ W XIX STULECIU odkryto wybitne wła­
ściwości czerwonego wina „Hygea Perle" dla nie- 
dokrwistych, a współczesne powagi lekarskie po­
lecają je w wypadkach anemji, biegunki i zabu­
rzeń żołądkowych.

ZWIĄZEK OFICERÓW REZERWY^ zawiada-
. . . , , , mia, że we czwartek 25 bm. o godz. 7-me.j odbę-

mowil kierownik miejscowej szkoły, podnosząc. » w 1&Julu p^y ul. Rajskiej 3, odczyt ma-
ciclią, norówczą pracę jubilata, który z calyin toj>a-|. K^nfciewioza p t>. )jMarsz ul)ezpieca.ony“ . -  
łem oddawał się swemu zawo-dowi, wychowując , , . i.„-—: 
całe pokolenia dzielnych obywateli kraju. Imie­
niem dziatwy szkolnej oddeklamowali dwa- oko­
licznościowe utwory wierszem układu p.  ̂ M. Got- 
kiowiczn, nau-czycicla tejże szkoły, dwaj ucznio­
wie, poczem imieniem rodziców dziękował jubila­
towi w serdecznych słowach [>rzowedniczący Ko­
mitetu rodzicielki ego, p. Stanisław  ̂ Górkiewicz.
Wzruszony jubilat dziękował nastęimio za uśwśet- 
n-icme toj chwili, w której rozst^.jo się zg sw^ pr*ł- 
cą i dziatwą, które calem sercem ukochał. Przemó­
wienia przegradzały śpiewy dziatwy sizkomej, przy-_ ^   ... .. .
gotowane praoz p. St. Brzos-tyńską. Jubilata, jcg°  ̂y ^ ^ k u  zawodowego pracowników umysłowych
rodzinę i zaipi-oszonych gości podejmowali następ -^t;l(V'kowaka 6).
nie skromną przekąską członkowie grona nauczy- j ___ —  —.............. ............. —_
cicbkiogo i Komitet rodzicielski. ’

T R A M -f

Goście mile widaiani.
WYCIECZKA DO CZECHOSŁOWACJI. —

W 5-dniowej wye-ieiczee pedagogiczno-krajoznaw 
czuj do Czecteło-waeji, urządzanej w dniach 4 - 9 
stycznia 1927 r., jeet jeszcze 6 miejsc wolnych 
Zgłos-mitA w formie zadaittoł 5 „ '.Lyc^tokirr^o 
S e k c j a  w y c i ( x » k < r w ra  O g m ^ a  » » “ . T  -  -
w K rakow ie, Rynek Głów ny 29 Jo ónia 30 łmtopa 
da br*. Koszta wynoszą 140 zł. od osoby. Paszporty 
ul srowg aapG-wniwie. .

ZEBRANIE HANDLOWCÓW odbędzie s-ię w so­
botę dnia 27 bm. o gedz. 2.30 popoł. w lokalu

Stradom 15
8«»n«y *4 6,711

N a jn o w s z y  sz la g ie r  k o n c e r n u  F a n a m e ł

W s p a n ia ły  a r c y  film , m ^ y r a j ą c y  
n a  tle  m o rz a  i o k r ę t ó w  w o je ju iy c b .  
"W g łó w n e j ro li n a jn ię k n ie js z y  m ę ż c z y z n a  
św ia ta  R om sn  Nayarro. —  P o n a d to  a i c y -  
c ie k a w a  k o m e d ja  w  2  a k ta c h  p o d  t j t .

Kochane dzieci

L O N  C H A N E y
n a ig e n ja łn ie is z y  a r ty s ta  św ia ta , c z ło w ie k  o  stn  
m a sk a c li,  o t ltw ó rc a  , D zw o n n ik a  z  N otre  k a m e ‘  
i „ Ł z y  B ła zn a *  w  n ą jw ięk sz> T n  a r c y d z ie le  p ,  t*

J E J  C . - C E E C b b b

W z r u s z a ją c a  t ra g e d ja  o jc a  i c ó r k i , k t ó r y c h  w ra -

Iem n a  m łło śó  w lr ą c u  n a  d n o  u p a d k u  i o b łą - 
tan ia . —  P o n a d t o  z n a k o m ita  fa rsa  p o d  ty tu łem

głupi m  s z c z ę ś c ie

TEATR ŚW IETLNY B A G A T E L A  ul. Karmelicka

D a w n o  o c z e k iw a n e ,  n a j w ię k s z e  w ia * w * « k o  < w la

ZŁODZIEJ z 8AG0ADU
W ie lk i « r oa  ■'<VHchortu w akt ac h.  Mil o n  d o la r ó w , d z ie - 
0ią tk t t y s ię c y  s ta ty s tó w , fe n o m e n a ln o  ir y k i, m ia sta  p a ła c ó w  
i a^autków. O z te ro ie ln ia  p ra ca  sz ta b u  a k t o r ó w  i r e ż y s e r ó w  
W  roli g łó w n e j n a jw ię k s z y  a r ty sta  św ia ta  Douglas Fairbanks

PoczqtoU przedstawień o godzinie 6-tej,  ̂ t 1

UROCZYSTOŚĆ JUBILEUSZOWA W 
WAJU. IV niedzielę 14 bm. odbyła sie; w zakładzie 
miejskim kolei ei htryczmej piękna uroczys-Łosc ju- 
biiriu.izu 40-letnicj pracy zawodowej dwóch piać

Łi» z
(Kore^p. „N. Reformy11).

Nowy Sącz, 23 listopada.

kilkaset pracowników wraź z rodzinami. Na uro- czci św. Stanisława Kostki. Kurs zimowy
czystość przybyli również: pre-zes Rady nadzorczej 
wicepr. inż. Sa-rc, k-oraNairz rządowy Spółki b- avo* 
jewoda Kowadiikoryski oraiz czJomkowie Rady nad-

przysposobienia wojskowego. —  Z teatru)
W dniu 17 bm. przybył prezes dyrekcji kolei 

inż. B arw ic* do Nowego Sącza w celu osubi-zorczej, poseł dr Bobrowski, radca Potoczek, dr S. ----- ---------- •; kahastro-
Tillea, oraiz inż. Turski. Do jubilatów przemówił stego zaznajomienia się z  r̂ njaaL̂ i 
w imieniu prezydjum miasta., oraz w irnimiu Rady 
nadzorczej wiceirr. inż. J. Sojo, który odczytał ju -

fy kolejowej na. miejscu. Następnie odbył in­
spekcję Raj i kolejowych w kierunku ao C m-

Prt
P o d w a l e  6

P r z e ś l i c z n y  o b m *  w y k w .  „ F l r s l  N a t i o n a l * 4

JAZZBAND! JAZZBAND!
W sp a n ia ła  s z tu k a  m o d e r n is ty c z n a  w  8  a k ta ch  
W  g łó w n e j r o l i  k ió ło w a  d r a m a tu  li lm o w e ^ o  
C o r i n n e  G r l f n t h ,  —  W  p r o g r a m ie  n a d to  
k o m e d ;a  w  2  a k ta ch  p . t .  K R Ó L  K  A  W E Ł N Y  
o r a z  n a jn o w s z y  p r z e g lą d  „ T y g o d n i k  P a l h ć g o *4

^ l i A H A i n y i  y  1111

K A B A R E T  „ C I T Y ii

przy ulicy św. Gertrudy 23 (wejście od nlar.t)

, Telefon 323.
Nowy program. Codziennie przedstawienie od 9 wieczór 

Wstęp wolny.



N O W A  R E F O R M A f

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. I ziś
Wc wtorek pc> raz 4-ty „Dyktator11 Jules Ro 
mahiślł, którego niezwykle aktualny problem 
'4r«B}vtyc7.ny wywołał ożywioną dyskusję nu y£- 
'Aojwii i w ij a&ie. We środę i we czwartek dwa 
pncicbrawirnia popularne po cenach zniżonych do 
pcloww Dane będą we środę „Kłopoty genju?za“ 
* pr>. Btarską i dyr. BjBwakô wJsfisan w rolncli głów­
nym. we czwartek „Proboszcz wiród bogaczy11 
ł  p. Komornicka, w roli tytułowej

SI Y.NNY BALET ROSYJSKI, który swojeini. 
produkcjami wywołał niebywały zachwyt publicz­
ności krakowskiej, wystąpi po raz trzeci i ostatni 
w Starym Teatrze dz i ś ,  t. j. we wtorek, 23 tftn. 
Bilety do nabycia u J. Lipskiego, Sławkowska. 8 
l oq godz. 6 wieczór przy kasie Sta-regc Teatru.

 — ——
REPERTUARY:

TEATR IM. SŁOWACKIEGO 
Wtorek, 28 listopada: „Dyktator11.
Środa, 24 listopada: „Kłopoty genjusza11 (popu 

iame).
Czwartek, 25 listopada: „Proboszcz wśród boga­

czy11 (popularną).
TEATR POPULARNY „NOWOŚCI*1

Wtork, 23 lis opada: „Cnotliwy B»Mwia‘ 
środa, 24 listopad*: „Onotliwy Baldwin; v 
C iwartk, 25 listopada: „Cnotliwy Baldwzn 'dr

Adwokat Powrtlcll
O b r o ń c a  w  s p r a w a  ek  k a r a j c i i

K o n r a d  A d a m  C z e r n e c k i
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f^ni.ica plwc jest nieubłagany i corocznie, nio- 
robiąc różnicy dla pioi, wieku i ntanu, kosi miljony 
Judzi. Irrt] *#alcłantn chorób płucnych, 
Uroncbitu uporczywego, meczącego kaszlu itp. 

stosują pp. lekarza

„BALSAM THIOuOLAK - AfiE"
krory, ułatwiając wydzielanie się plwociny, wzma­
cnia organizm i samopoczucie chorego oraz po­
większa Wftgę ciała i usuwa kaszel. Używa „ię 

za poradą lekarza.
Sprzcflaia antekl. Sprzedają aptezl.

Nanad piiatów na cm i
0  napadzie chińskich piratów na okręt angielski 

Da wodach chińskich, o ozem donosiliśmy w tele­
gramach, podaje „Times11 w depeszy z Hongkong, 
■:-o następuje: i

Parowiec „Suiming", który został napadnięty 
w drodze do Szanghaju przez piratów i przez nich 
podlpak ny, został 16-go bm. przyholowany do 
Hongkong. Oficerowie opowiadają o tej strasznej 
przygodzie następujące szczegóły: 
j W  drodize, gdy zatrzymano się w Amoy o 250 
mi] od Hongkongu, około 40 piratów wkradło się 
na pokład. Po południu piraci zaskoczyli oficerów
*  -Oyęenrwa [VBzy jiOTii-ost i  m aszyny, Jca.z.-ili ptyuąó 
W Sdornuiku zatok i- Bias, auanuj k ry jów k i abó jec- 
iricj o 50 mil na północ od Hongkong. W ty ma a- 
mym czasie zaczęli przetrząsać okręt, szukając- łu­
pu. którego wkrótce nagromadzili w wartości 1.000 
i sat. Jeanc-go Chińczyka., który stawiał opóp, za­
strzelono. a czterech pomocników* kttnzy nie 
chcieli kupca zdradzić, wrzucono do morza. Na 
pokładzie i przy maszynach pozostawili bandyci 
kilku oficerów i ludzi z za.iogi, a resare załogi i 80 
pasażerów Chińczyków z trzeciej klasy, zamknię­
to w salonie. Przez ośm godzin piraci strzegli okrę­
tu, śledząc każdy ruch kapitana Pungie i drugiego 
oficera na pomoście, a także głównego maszynistę 
ca  doie przy maszynach.
r Hag i o o północy położenie się zmieniło. KUku 
ue truzy-, ■* yszcdk ,zy na pomvst, kazało sobie ob­
jaśni* k» runek j .zdy 1 wtedy, podczas gdy oficer 
dawał odpowie.’ kapkao na l̂a uderzaniem olo- 
Wianki Ogłuszył strażników i zdołał „abrać fcn 
dwa pistolety ze 150 nabojami. Następnie kapitan 
a omcerem szynko przez okienko górne uwolnili 
kolegów i salonu. W tej eh wiły i wszczął się alarm, 
f/iraci starali się odebrać pomost. Zaczęła się walka 
pocienak-u.. Oficerowie, korzystają-c z wązkich ko- 
rjłarzy, potrafili stawić im ozoio. \1 tedy pi-rac 
spri>wadziwszy maszynistę, zaczęli zmów atako­
wać, zasłaniając się jego osobą. Oficerowie, nio 
wiedząc o iem z ciemności, strzelali dalej i ranili 
maszynistę powarinie, lecz ranny zdołał przejść d>> 
nici na pomost Przez t e j  gadziny piraci próbo­
wali dostać się na pom-ort, ale napróżno. Vkońcu 
podłożyli ogień. Ody ogień zaczął ofice-rów ogar­
niać, ofiarowali im rozojm, który jednak został 
odrzucony. Wtedy pira-ci, zabierając zakładników, 
spuścili łodzie i wynieśli się z okrętu.

Tymczasem ogień rozszerzał się coraz groźniej. 
Oficerowie i załoga- walczyli z pożarem do Tana. 
WkoiKżu zjawiła się pomoc. Wrody stwierdzono, 
że zabito 10 pira-iów przy pomoście, 13, którzy 
kryli się na okręci-o zaare&atowano, a- 9 złapano na 
jednej lodzi, prócz togo musiało kilku spalić się 
w ogniu

Mojunne okręty, które wyruszyły na morze szu­
kać niedobitków, wróciły boz wyniku do portu.

2  k r a ^ i 1
MARSZAŁEK SEJMU RATAJ zaniemógł wczo­

raj. Lekarz*- polo-cili mu, aby nio opuszczał miesz­
kania.

WICFM1N. CAR OBJĄŁ URZĘDOWANIE. Wi­
ceminister sprawiedliwości, Car, objął w dniu w oz o 
raj.-7.ym nowe stanowisko.

NOV. ^ REFERENT SPRAW UKRAIŃSKICH 
W M.S.L. I>o służby w centrali M.3.Z. został IpoS 
wofcwiy dr Wincenz, znawca spraw ukraiMdch
i ctęjąl v departamencie pońiRycznym referat eprJrty
ukraińskich.

PAŃSTWOWA RAD i ROLNICZA, którpj sesja
by ., wyznaczimu. na dzień 29 bm., jak donoszą
z Warszawy, wobec przeprowadzonej w ubiegłym
tygodniu przez wiceiprozuijeia Bartla konferencji

sforami rolujczcmi, została- odroczona. Terminu
jej zwołania dotychczas nie 0-kreś'ono

ZJAZD OSADNIKÓW. W niedzielę rozpoczęty 
ię w Warszawie obrady walnego dwudniowego 

zjazdu ddegaiów centralnego Zwią.zku osadników. 
Zjazd fJLrzoddPo nabożeństwo w kościele ganrzo 
nowym, poczem ucaestaiicy zjazdu ziożyli wimiiec 
na gTobie Nieznanego Żolnicirza. — Obrady o:wo- 
rzył prezes, p. Prze-dpefeki, którego następnie wy­
brano na przewodniczącego. Wygłosz-ono szereg 
przemówień powitalnych. Nastęipnio wysłuchano 
siprawuzdań zairządu, poczt m wybrairo komisje, 
którn roz,poczęły obrady.

Mrdrugim dni-u obrad uchwalono nJęłzy moemi 
rezolucję, żądającą zwiększenia- kredytów do wy 
sokości 2.500 zł. na osadę, oraz n- lania.  ̂ prawa 

poniewa® oss^łney' wojpilcow.i ii'*6 itiit11 i 
dotychczas aktów hipotecznych i byli tytko posia 
daczami działek-

jtji sprawozdania z działalności Związku wynika, 
żo Związek w pięciu kresowych w^o-jewódatwadi 
wecłiodni-ch liczy 12.949 cłIoukow, zgrup-owanych 
w 38 od-dzialadi powiatowych i 6C0 kołach.

FREKWENCJA W V.’ /RSZAW IE NA WIDO­
WISKA. Frekwencja w warszawskich salach kon­
certowych w październiiku wynosiła 10.401 osób. 
Filhaimonję odwiedziło 4.801 osób, Konserwato­
rium zaś 5.6G0 osób; Dancingi gościły w paździer­
niku 7.764 osób; w cynku warszawskim przewinęło 
się w ciągu października 5.836 osób; Igrzyska 
portowe wykazał" wielką frekwencję, sięaająr-ą 

cyfry 121.777 osób.
„WILKI1* W TEATRZE ŻYDOWSKIM. Pierw­

szy żydowski teatr arlj^tycziny w Warszawie wy­
stawi w tych dniach premjorę „Wilków11 Koniaki 
Hollanda w ję-zyfcu żydowskim.

ŻABOTYŃSKI PRZYJEŻDŻA DO POLSKI. Do 
Polski ma przybyć przywódca rewizjonistów sjo 
nistycz-nych, Żabotyński.

KATOLICZKA PRZECHODZI NA JUDAIZM 
Do rabinatu warszawskiego zgłosiła się -wczoraj 
25-ktnia Izabela K. z Pińczowa, która oświadczy­
ła chęć przejścia na judaizm. Rabinat warszawski 
zasadniczo nie odmawia, po-przednio jednak musi 
się porozumieć z rabinatem pińczowskim.

SPRAWA ADW. HOEMOKLA-rtSTP' AVSKlE- 
GO BĘDZIE PONOWNIE ROZPATRYWANA. — 
Sąd nawyższy w dniu wczorajszym skasował yy- 
rok sądu a.pelacjTjnego w sprawie -adwokata Ilof- 
mo-k-lą-Gstrowskiogo, skazanego /.a strzelanie do 
świadka w gmachu sądowym na jeden rak twier 
dzy i pm-kazał sprawę do powtórnego rozpatrze­
nia.

SAMOBÓJSTWO POLICJANTA Z NĘDZY. —
W czci aj popełnił zamach samobójczy p rzod ow n ik  
XI. komisarjaiu policji państwmwej, Gołębi-owaki, 
z powod-u nędzy, w jakiej znajdował się wraz z ro­
dziną oraz z powodu niemożności zapłacenia loka- 
rza, d.a swej córki, chorej na gruźlicę. Stan Gołę­
biowskiego, któ.-y się postrzelił w okolicę serca, 
bardzo ciężki.

•WYROK W SPRAWIE ROZRUCHÓW W GO 
STYNINIE. Sąd okręgowy w Płocku wydal wyrok 
w £ prawi o rozruchów w Gostyninie w dniu 2G 
czerwca br, Sąd skazał 4 oskarżonych po 3 lała 
wię-zionia, 13 oskarżonych po 1.5 lat więzienia,
12 oska-rżonycih po jędrnym roku, 3 po G miesięcy.
13 osób sąd uniewinnił. Po-nadto wKŁys-cy sli.izi.ii 
zostali zasądzeni na solidarne odtezikodowa.ie na 
rzecz powie.,towoj komiody połi-ejf paiistwowej w su­
mie 973.60 zł za zdcmołowame budy niku.

KS. ARCB. JALBRZYKOWSKI PRZEMAWIAŁ 
PO HEBRAJSKU. „Echo Wairszawskie11 donosi: 
W czasie myta&ji pairafji smorgońskiej na powi­
tania arcypąsterza wileńskiego wyszli uostojnicy 
tego niastorzlła, a tałrze kahał żydow.-ki. Delega­
cja żydowska wygłosiła powitanie, na które arcy 
biskup Jałbizykowski odpowiedział płynnie po 
hebrajsko. Liczni zgromadzoni słuchacze przyjęli 
pnzcmówicańe to z niemałym pod-Hwem, a dolega 
cja żydówek a do łez była wzruszona. Ks arcybi- 
skup wileuslii ozęsto w czasie wizytacji pi-rafij. 
w których wiełu jćlsit Litwinów, wygłasza przemó­
wienia po litewsku, c-zem jedna sobie miejscową 
ludność litewską.

ZGON KS. BISKUPA BOCIANA. W nii-dzldę 
wieczór zma.rt we Lwowie w 47 roku życia biskup 
■dr Józef Bocian, grecko-katolicki biskup w Łnckn, 
bi kup sufragau we Lwowie, b. rektor seuiinarjum 
d icliwneęo we Lwowie, żmarty był wybitnym 
znawcą lustorji cerkwi ruskiej i specjalistą cere- 
mtmji wisichodmego obrządku. Był on wybitnym 
nairoSow.ysa dzia-Jaiczcm rusłaai i wykonat.-cą pla­
nów niCHtropołity Szj-iptyckicgo.

Zndoki zmarłego przeniesiono w poniedziałek 
do cerkwi św. Jura, pogrzeb zapowiedziany jest na 
dzisiaj. Zwł-oki pochowane zostaną na cmentarzu 
janowskim.

PO ZGONIE Ś. P DRA ERNESTA ADAMA. Ze
Lwowa don-Ocią; S. p. Adam zmieni na gruźlicę gar­
dła. Od lip-ca ljr. po powrocie ze oBozawnicy czuł 
się źle, a od pioj- Jrtu W3'jazdu dc Davos odstąpio­
no ze wizględu na o-bawę, że paejeni nie przeżyje 
trudów podj-óży. ,

Przed 8 dniami strac-ił głos
Osierocił staruszkę matitę syna urzędnika P.K.O. 

w Warszawie i córkę zamężną Pawlikowską. Po­
grzeb któreco data / ‘fizcze nie jest ustalona, zapo­
wiada się jako wielka manifestacja społeczeństwa 
lwowskiego.

7BROJNY NAPAD BANDYTÓW W MUNDU- 
RAC-F WOJSKOWY UH. Da m s-zkania kiż. Ja- 
kubczyńskiigo we Lwmvie dobijali się bandyci 
w mundurach wojskowych, uizbrojeni w bagne-ly, 
J:ukn.bczyński fciiiikoma strzałami rowolwcrowcmj 
spłoszył nic-pii-o-,?'sonyoh gości, którym udało się. 
zj3je<».

NOMINACJA WOJEDOWY STANISłAWOW 
SKIEGO, p Koreaka-, dotyeheza wicewojewody 
warszawskiegL, jak donoszą z W-arsza-wy, Mstala, 
inż podpisana przioz prozjden -i Bzoc-zyp-o^bli ej

NIEZWYKŁE SAMOBÓJSTWO Z NIE7.WY- 
KLF.GJ POWODU, z  Borysławia domową: Uczni 
miekicowego gimina»jum, Sławomir Lubsradzki, 
z powouu tego, 'i ojciec cd-mów;. mu sprawienia 
nowego ubrania, postanovił popełnić samobórtwo. 
Chłopice wpadł na niezwykły pomj sł, na tepauie 
kopalui ir-iadł nad jednym z otworów św i łirowydi, 
skąd ułatnial się gaz i wcnłainiał go olą-d, póki 
żjoia njp zakcńezył. Samobójca- przosiedział w ten 
sposób około 2 : godzin nad otworem "zionącym 
guzem truiąeym

POLMIŃ PRZENOSI SIĘ DO DROHOBYCZA? 
„Przegląd Wioctzorny11 donos:, że is-tmrje tenden­
cja przcnieeionia dyrekcji polskicłi zakładów naf- 

( towj eh troiminuj ao ztigłęińa naftowicgo a kartę] 
rafiowy zamierza praenfaść się do Lwowa.

UROCZYSTOŚĆ LISTOPADOWA W BRZE­
SZCZACH. — Staraniem Zwią-zku Legionistów 
i Związku Slrzoteteiklcgo odbył się w niedzielę 
podniosły obchód listopadowy w Brzeszczach. — 
Salę zapdnila sz/cz.f-lnie publiczność, członkow-ic 
miejscowego „Strzelca11 wraz w drużyną żeńską, 
jednolicie-'' uinuird-urowaną, ii prezcntaci Związku 
Legjoarisfów, miodzież szkolna i t. <1 Uroczystość 
zagaił preejfe Związku Legjoni-stów w Brzeszczach. 
Jankowski Następnie mięswuy chór «Łrzoteoki 
]>od batutą p. Z. Iłatczugi odśp-iewał pięknie k, ka 
pieśni żołnierskich, por-zem wygłosił dhizszy cd- 
c-ąrt „O powwta.niiu listo-p&dowcnr11 delegat, okrę­
gu wegj Zwńąz^u .egjonistów z Krakowi, sekre­
tarz L. Sirojek. Pic-,leg; nt w wycaerpującym wy- 
kładz.e histo-rycizny ni przedsiawi-t t.io i genezo po- 
w-stauii z roku 1931, s-kreślii przebieg wypa ł̂ków, 
kładąc naciek na te zdarzenia i momenty, jakie 
spowc dcwaly słabość i wkońou upadek powuunia. 
Niejednolitość w naozelnem dcm'ód«twie, brak de- 
cjąyi i jasnych planów w ówczesnym rządzie i sej­
mie-:, niewiara w zŵ yciiestwo, oto czynniki* które, 
mimo siłjr liczebnej, bibności 1 dosJacmaloj postatwy 
armji polskiej z roku 1831 — muLiah doprowa­
dzić do katastrofy. Nawiązując w zrikońoizeimu do 
doby współczesnuj, prelegent zwrócił uwagę na te 
wtszysitik.io wartości i siły, ktÓTe z woli i czynu J j- 
» fa  Piłsudskiego przygotowały i -Ozganjzowały 
nasze wielkie znvyciięstwo w wojnie światowej, 
oraz obronę w roku 1920 przed nawaią bolszewic- 
ką państwa poMuego. Odczyt zakończyła żywio­
łowa manifestacja i oklaski na cześć marszałka 
Piłsudskiego Po odczycie nastąp ly nastrojowe 
Jekłamacje i rocyta-cjie okolicznościowych ulwo 
rów Mickiewicza i Wyspiańskiego.

Uroczystość list opad c-wa wywarła na ticznin 
zgromadzonej publicznści głębokie wraże.nio.

TRAGEDJA MIŁOSNA.3 W żakopcach. potwiat 
Lubaczów, 2i-ictni parobek, Fedko Kirhut, za­
strzelił 34-letnia żonę Prokopa Załapało, poezem 
.popełnij samobójstwo. Przy zwłokach znaleziono 
*Lt, któr,.|go treść wskazuje na to, iż stało się to 
za obopólna zgodą.

ŻYWCEM ZASYPANA W KOPALNI. W Melnie 
na Pomorzu w kopalni żwiru 25-Ietnia robotnica, 
Genowufa Pie-chowaka, w czasie pracy została 
przysypana olbrzymią masą zwini, ponosząc 
śmierć wskutek wkiazeJu*." Wszelka pomoc okaza 
ła się spó/rdom.

WYNIK WYBOk ó W GMINNYCH W GDYNI. 
Wczorajsze wybory gminne w Gdyni przyniosły 
następujące wyniki: Lista robołni-ków i r*emiośl- 
ników uzyskała 178 głosów (2 mandaty); lista ro-

Iinis ifgftreta wmmm ® Msji h a M
szego Korespondenta) -((Telefonem od na

Warszawa, 23 listipala . W7kejffezcó komisji 
I-.ons<yUicyjusj di Polakiewicz odbył dziś kon­
ferencję z marsz likiem Sejmu Ratajem na t-e- 
mret jutrzejszego posiedzeniu komisji konsty- 
tucyjnej. Na posiedzeniu tem być załatw i on v 
w niowk posła Kościałknw^kieg-c, domagający7 
się zdjęcia z porządku obrad izby wniosku o

uchylenie dekretu prasowego jako frtWji
okres 14-dni-owy, wyz-naczony do pczodstawn®! 
nia dekretu Sejmowi. Poseł Polakiowies ze.py:■ 
tr.ny, czy rzązd weźmie udział w posiedzerju^ 
d i powiedział, że nie jest t u  to wiadomem, J lą 
zeswej strony wysłał zawiadomienie c w rzną' 
ozonem posied/eniu. * *

R o n r e r e n c j a  c z t e r e c h  m i n i s t r ó w  & a r - s i w  z a g r .
Paryż, 23 listopada. 0 znaczeniu jakie przy­

pisują w7 Fatryźu nadchodzącej sesji genew­
skiej tmorżna wnioskować i  powstających w Pa- 
rj-żu nieustannie pogłosek, według których o- 
prócz Chamberlaina, Brianda j Stresemanna,

(Telegram własny „Nowej Refi /my,r).
także i Mus /olini mieli odbyć bezpośrednie roz­
mowy w C łoew-it. albo uaiychraiast po zakofSi 
czeniu ses-j, genewskiej w jednej z graiiicznjxJj
miej&co-w7 Jd włoskich.

l l m w l m  i  T r e f l i  m M m m
Mosk wa, 2-3 listopada (PAT.) Trocki zostai 

usunięty ze Stanowiska prezesa departamentu 
techniczno-naukowego najwyższej Rady Gospo 
darsttwa Narodowego. Jednocześnie komitet

wykonawczy międzynarodówki komunistycznej 
postanowił jednomyślnie usunąć Zinowiewa z« 
stanowiska prezesa tizeciej międzynarodówki.

■ ■ ■ o   —

l e m a  w l s l k a  b i t w a  w  C h i n a c h
(]>legram ickrowv

Paryż, 23 listopada. Z Pekinu nadeszły wia­
domości, że generał Feng z trzema korpusami 
arriji narodowej nrzybyl do Szansi. Obecnie 
wojska Fenga znajdują eię w bitwie z wojskami 
marsz- W h Pei Fu.

SsslecKa s td »  s e jp im  m s u n  sit 
6o tatjny o1 Cólnotn

Z Moskwy donoszą:
Delegacja rewolucyjnej rady wojennej opu-

,,Nowej Reformy11).
'ściła  Moskwę udając się do Urgi, gdzie się ma 
odbyć konferencja wydziałów wojskowych 
inongolskich, oraz członków sztabu g e carala‘ 
chiiisiciego Fenga. Rząd eowdecid ma podobno 
zamiar popi-ze.ć ofensywę wojsk kaniońskicłi 
przez akcję wojskową na granicy Mongołji i 
Chin, prowadzoną przez Fenga i generała mon- 

olsiKiogo CzajbaLana, byłego w ojskowego so- 
'.nakiego, ,1

-    O------------- ■•! ' :-:J

daty): lista inteligencji 91 głosów (1 manlat); lista 
kupców i gospodarzy n c  głosów (1 mandat). Ra­
zem uprawnionych ‘ do głosowania, 1.005, z tego 
głosowało 925. Układ nowej Rady oznacza lekkie 
przesunięcie na lewo.

PIERWSZY WYPADEK KONTAKTU HAN­
DLOWEGO Z I4TW.Ą, Z pogramicza litewskiego 
sygnalizują eacika.wy faikt nawiązania po raz pierw­
szy stosunków7 handlorwych pulsko-1 itewskicn. Na 
skutek inicjatywy prywatnej, obyTwa-tel polski, p. 
Miler, otrzyma! zezwołcniJe oou -rządów na wywóz 
10.000 kig tonairai żelaza do Litwy i połowę begC 
tenarzu już dostawił na Litwę. Sprawa wzbudziła 
mmtcresowainie w sfcracli przemysłowych, albo­
wiem dotychczas przewożenie więileszych partyj 
towarow dn Litwy KowiefekŁ j było prawie uie- 
tnoźilś w e. ;

ś w i s f i t a
Z -MORDOWANIE POLAKA PRZEZ LITWI­

NÓW. Jak donoszą z Wilna, praed kilku dniami 
straż jrogT.j.naezna K.O.P. znalCźU na granicy trupa 
Matiulewioza. który, w swoim czasie otrzymał od 
władz litewskich twahialną jwEepuatikę na wyjazd 
do Polski.

.lak uotałilo ostatnie dochodzeinie, Litwini 7a- 
meiKlowali Matulewioza 20 kim. od granicy w głę­
bi Litwy i trupa zabitego prz; transprortowań na 
gfflti-ńję, oświadczając K.O.P., iż denat zostai za- 
straełocy Rodcżas nielegalnego pazakruozania gra­
nicy.

DR LUDWIK SYNOWSKI, jeden z najstar 
szych lekarzy w Gdańsku, zmarł nagło na udar 
sercowy

ję^y^gypO pY  ŻYWIOŁOWE. W nocy z sofco 
ty dt niedzielę sróara nad IRenem gwaftown bu- 
iźa. Sfitid dirzew zostały powyrywane z korzenia. 
X Niemu wawie domu, któryby r.ie został uszko

Z Londynu ckrnomą: Na skutek ukwnych dt- 
saraów Tamiza wylała w wielu miejscach.

TRANSPGfiT AMUNICJI DLA POLSKI. -  
Ż Gdańska domfszą^ że w niedzielę odprawiony 
został z portu gdańskiego do Polski pociąg z ami - 
nicją, sikłaułająoj ■ 30 wagonów Amunicja ta 
nadeszła do Gdański okręiami.

w sprawie dotyczącej rachunkowości pożyczek 
wewnętrznych z r. 1913 i 1920 i przekazania 
winnych do ukarania.

Następne posiedzenie komisji odbędzie fdę 
dziś rano o godz. 10. Na porządku dzieonym
znajduje się w dalszym ciągu 
N. 1. K. P.

sprawozdanie

Z kumisji budżetowej Senatu
. . . ^ ars2awa, 23 listopada.

Senacka komisja budżetowa na podstawie re­
feratu ..senatora Buzka iozpatrywała wczoraj 
sprawozrtaor- N ajv.y«zej f2h K r-eń„
siwa z ddconaaych w  T. 19^  T ^
fcresre działań m n u ste r^ a  spraw 7.
ayoh. Po krótkiej ip m in S n i e  to
przyjęto do w a t o n o W  W a i ;  re^ Cja za 
propMłowatią przez referenta domagającą sir, 
aby przedsiębiorstwo »H łańa< wpłacało m  do- 
ęhóc ministerstwa spraw zagnm iiznych za u- 
żywa,nie dnonuków nafi0wycb zy m  W erża- 
77ny odpowiadając wartości dzierżawnych
tych objckicw  isaym ciągu pooiedzeiiia
i o misja uchwaliła, i ^Mucję w związku ze spra­
wozdaniem N. I. IV. i . o czynnościach doli o 
nunych w ministerstwie skarbu. Na -wniosek 
referenta komisja mię zy irmemi uchwaliła re-
zo ueję. wzywając:, j-aąd: 1) Do zniesienia
głównego uizędn likwidacyjnego i wcielenia 
agend tegc urzędu do mmłsterstwa skarbu. 2) 
Do zmniejszen.a -osc’ hurtowni tytoniowych i 
na skasowanie tjich^ hurtowni w miejscowo: 
ściacli, gdzie znajdują się magazyny państwo­
we. 3) Do wydania- przapisó*7 co  do udzielenia 
icm lytów  przy wpłacaniu podatków jmśrednich 
i opłat monopolowj eh. 4) Do połączenia kon­
troli skarbowej i  sprawy celnej w  jeden organ 
łączący powyższo im.kcje. 5) Do przyśpieszenia 
budowy urzędów celnych i przyśpieszenia prac 
nad nową tary ,ą celną. 3) Do obsadzenia w 
przyszłości wyższych urzęaów skarbowych tyl­
ko urzędnikami, po>Jadającymi wyższe wy­
kształcenie. 7) Do przeprowadzenia dochodzeń

7E L E S R A E Y
Kinleresfcia prsffiiera

Warszawa, 23 Fstop.ada. W czoraj popołudniu 
przyjął p. marszałek Piisudskj pos. Kościal- 
kowskiego. jako referenta bunżetu wojskowe­
go na r. 1927 i 192S.

C godz. 10 wieczorem ddbyl p. premjer kon­
ferencję z min. rolnictwa, p. Niezabytowskini, 
zaś o godz. 11 z p. ministrem spraw zagranicz­
nych p. Zaleskim. Konferencje te dotyczą spia- 
wy traktatu polsko-rumuńskiego, do którego 
ratyfikacji Senat zgłosił pewne zastrzeżenia.

PrzetlK 09s£ctK8t»n!QCD6zczieninł»ł bit Ptarll
(Telegram własny „Nowej Reformy11).

Luksemburg, 23 lisotpaaa, Rząd luksembur­
ski komunikuje, ie  zastępcy rządów: włoskie­
go. belgijskiego, polskiego i luksemburskiego 
wspólnie interweniowali u rządu francuskiego 
w sprawie opodatkowania, cudzorfemcow, prze­
bywających we Francji. W jazie, gdyby rząd 
francuski trwa,i przy swym za.miarzo, wówczas 
Luksemburg zasiosuje reio.^ię wobec obywa­
teli- francuskich.

b il id i  ttiizysłowskD obsadziłc 
granice n

(Telegram iskrowy „Nowej Ref en my",
Berlin, 23 listopada. Pisma ‘donoszą ? Rzymu, 

że cala granica wioska toswla obsadzona 
p-zez milicję faszystowską, aby nie dopuścić do 
jakiegokolwiek medozwoł mego przokroczenia 
granicy.

był przewidywany, wprawdzie nie w tych 
rozmiarach, gdyz tempo poprawy było zbył 
szybkie, w  cz-em dopatiywano się nie bez 
słuszności machinacyj spekulacyjnych. Naj­
wcześniej zorjentowała się giełda nowojorska, 
która jeszcze w ubiegłą sobetę ocemała aev:ii 
zę na Paryż znacznie niżej, aniżeli giełdy eu 
ropej-.łde, a zmiana w tendencji nastąpiła jesz­
cze tego sameg popołudnia.

M Paryżu zniżki podziałała przygnębiająco 
i wytraciła z równowagi sfery giełdowe, które 
też, przez nagłą realizację zobowiązań termino-; 
wych jeszcze bardziej zdusiły kurs i ranna. —« 
Czarny dzień znów zuwitał na giełdę paryską 
—  tylko tym razem z przeciwnego powodu.

Kute a walut za gran i cz n y cii LeztaBcwaty feię 
od pienvszej eliwiłi zebrania giełdowego —■ 
zwyźifcowo. Funt angielski, który we Francji 
jest miernikiem wszystkich wartości, podobnie 
ja  kw Euion-pic środkowej dol.ir, podniósł się z 
127.50 na 134, w  odoowiedmm stosunku pod­
niosły się i mne waluty.

Również i ca  giełdach zagranicznych frank 
znacznie ucierpiał. W  Zurychu frank stracił je­
dnego franka szw. za 100. Podczas gdy  w soboi 
tę piacono 19.G5 ir. szw. a? KiO rrauków iranc., 
to wczoraj już tylko 1S.G5 przy stałej tenden­
cji ząbkow ej. - Jf

Trudno na razie osądzić, jak  mę potoczą  d a l­
sze w ypadfd na giołazio paryskiej. N iewątpb 
•wie rząd Poinnorcgo ,przystąpi d o  cnorgiczr j  
infeerwenoji, rozum iejąc dolszo. że takie Częst.3 
i silne wahania kursow e są znacznie niobezpiar 
cznieisze F i  niski lt cz  stały kurs w aiuty. j

t. -.i. —i >4- •SĄ»VS‘

I0zmoi.nlen!e fotusH Icłi jatnizDućmptgranEczniicii
# vToiogram własny „Nowej Reformy"
Paryż, 23 ILstcpada. Pismr. donoszą, że fran­

cuskie gam  zony pogranicżzne w ziviąziku z a,- 
retizitowaniem Garibaldiego i zajściami, jakie 
wydarzyły się na pograniczu francusko-wio- 
słiiom, zostały znacznie wzmocnione, albowiem 
istna,iałouawa., że w Nicei i 'nnych miejscowe 
sciach francuskiej Rivicry, gdzie zamieszliuje 
wieie fa szystów i amyfaszystewskich emigran­
tów włoskich, dOjdzio do poważny ca zaburzeń

Pogorszenie u sianie rd m . j  KrSio rasnafisKteio
(Telegram iskrowy „Nowej Relirmj 

uerlin, 23 listopada. W edle ó roiiesień z Bu­
karesztu stan króla rmnorskrogo młul się 
znacznie pogorszyć.

CZSAŁ G1FŁŁ0V^Y
SYTUACJA NA RYNKU WALUT I EFEKTÓW 

BEZ ZMIAN. A
Kraków, 23 łistonadi 3

W  perywatnyh ob-otaeh par uje dziś na rynki 
cfeKiów tendencja utrzymań0 Kmrea mniej wiece^ 
utrzy mywały s5ę na wczorajszym, poziomie przy 
stoiuiiik owo małe chęci do teanfe^kcyą. Jednnlfl 
posztŁególno papierj ciężkie w więks-em zainte.re>i 
sowauiu. Kum? utrzymały si j meoficiałnie na po. 
ziemie Laetępnijącyio: Zieleniewski 12.90— 13.000, 
Tob*n 0.25. Eai k Frzemysiowy C.16— 0.17, feiesr* 
sza Górnicza 3.90, Górik? 18.25—l£ró>0, Chodorow 
1 j.0— 112, Chybie 5.00—6.05. Z papierów pogiełdo 
wych Jaworzno 14.30—14.50, Ciepielski 13U0— 
14.03, Barak Polsk' 81—62 (ojoico mocn.ej), LokcJ 
moiywy 1.90. Pożyczka konwereyjaa 0 47.

Na rynku walut i dewiz pakuje tendencja be* 
zmiany. K urea podobne do (laia wczorajsi.ego 
jwawfe bez zjnun. Zajuwresiwan. p i obix>ty słrbe, 
W Kraku vsie tloar gotówk? 9.00.5, czeki bankowo 
9.02—9.03. Wamearwa gotówk?. 9.00, ozeiki bankr- 
wo 9.01.33, We Lwowie eotówka 8,99—9.00, czeki 
bankowo 9.02.5. Katow.ce gotówka 9.01, czeki 
9 02. Na wszyotkiah giełdach zmian zasadnkayen 
nie zanotiwano. Usjrueobienie spokojne. Frank 
tran eu,di i słabiej. Bank Poiski jńacił w dalszym 
eiągu za gotwikę 8|80 cze czeki 8.98.

Tadee franka francuskiego
Kraków, 23 LMopada.

To blisko tyg-oduiowej niezwykło gwałtow­
nej zwyżce franka francuskiego, który na gieł­
dach za graniczny cb osiągnął wysoki kurs n. p. 
w Zurychu 19.95 .—  nastąpiła w dmu wczoraj­
szym podobnie gwałtowna znrżka. Spadek ten

Zuiych, 23 listopada. (PAT.) Paryż 18.42)4, Lon­
dyn 25.14 3/4, Nowy Jork 5.18 3/4 Bełgja 72.15, 
7212 3, Wiochy 21.70, Hbzpanja 73.55, Hóiauają 
207:311,4 , Berlin 123.11 % , Wiedró 73.13 3/4. Sztok 
ńmm 138.32)4, Oslo 133.45, Kopemhaga 13815. 
Sof ja 8.74 Praga 15.35- Warszawa 57 50, Buda­
peszt 72.53, Białugród 9.1414, Ateny 6.43, Konsram 
tynopoł 2.00, Bufltaree-zi 2.S2, Heismgfors 13 -T77 
Buenos Aires 211.

Wiedeń, 23 listopada. Roczątkówe kurs a ps» 
picrów polakwh w tysiącach Koron. Karpaty 

195.5, Fanto 120, Galicja 1,000. Lsposobienia l-e» 
ża interesowania.

\



A N O W A  R E F O R M A

Ptmyślie koniunktury w przemysł?
Zmniejszenie się liczby bezrobotnych, poczy­

nając od lutego, o 1G7 tysięcy (w lutym b, r. 
liczba ich wynosiła 3G3.000, w chwili obecnej 
196.000), tlómaczy się znaczncm ożywieniem 
w przemyśle, a ostatnio również w górnictwie 
i hutnictwie. Ogólny wzrost zatrudnienia w po­
wyższych gałęziach wraz z zatrudnieniem na ro 
botach publicznych, wynosił od końca stycznia i rolnictwo było narażono, będąc zmuszone z ko- 
(527.000 zatrudnionych) do końca września (084 mieezności do posługiwania się nawozami pota-

kładu dla krajowego gospodarstwa społeczne­
go:

Na kopalni w' Kałuszu powstaje rzecz wagi 
pierwszorzędnej dla krajowego rolnictwa, któ­
ro w niedługiej już przyszłości będzie mogło za­
silać się solami potasowemi o takiej zawartości 
tlenku potasu, do jakiej przyzwyczaił je nie­
miecki przemysł potasowy; ponadto znikną do­
tychczasowe niedomagania i straty, na jakie

tysięcy) 167.000, odpowiednio do zmniejszenia 
Się w tym okresie bezrobocia.

Na zwiększenie się liczby zatrudnionych 
wpłynęło bardzo znaczne ożywianie w przemy­
śle 'włókienniczym, gdzie wzrost zatrudnienia 
w  powyższym okresie stanowił 42.000 (S8.000 
w końcu stycznia —  130.000 w' końcu wrze­
śnia), czyk podniósł się o 150 procent w poró­
wnaniu ze stanem na początku roku. Chwilowe 
zaś zaUmanje się konjunktury w ty-m przemy­
śle w l.pcu br. wyrównane zostało znacznem o- 
'ywił-niem w sierpniu i wo wrześniu.

Z kolei zwiększenie zatrudnienia było spo- 
(Todowine znacznem ożywieniem sezonowem 
♦ przemyśle mineralnym (22.000 zatrudnionych 
»r końcu stycznia, 42.000 w końcu września), 
szczególnie w cegielniach (z 5.000 do 17.000), 
vemenŁowniach i wapiennikach. Wzrost więc 
zatrudnienia w tym przemyśle wyniósł 190 pro- 
r n t  w porównaniu ze stanem zatrudnienia na 
] oczątku roku.

Ponadto w ostatnich miesiącach b. r. znacz- 
*•) ożywienie zanotowano w przemyśle metalo­
wym, w którym wzrost zatrudnienia w sierpniu 
i we wrześniu osiągnął 12.000 robotników, czyII 
y/zrósł o 120 procent w porównaniu ze stanem 
pa początku roku.

Konjunktura w przemyśle węglowym spowo­
dowała znaczne zatrudnienie robotników, po­
czynając od maja b. r., gdzie wzrost zatrudnie­
nia wyniósł 14.000 (130.000 w maju, 154.000 w 
końcu września). Od marca b. r. również wyka­
suje znaczne ożywienie przemysł hutniczy. — 
W ostatnim miesiącu ponadto w związku z roz­
poczęciem kampanji w cukrownictwie zanoto­
wano wzrost zatrudnienia robotników o 5.000 
osób w przemyśle spożywczym.

Jednocześnie w związku z zakończeniem se­
zonu ujawnia się zmniejszenie liczby zatrudnio­
nych we wrześniu w przemyśle mineralnym, 
craz dość znaczne zmniejszenie w przemyśle 
drzewnym. W  tym ostatnim największe oży­
wienie notowano w czerwcu.

Trwające wciąż ożywienie w przemyśle uwi­
docznia się jeszcze w większej mierze w prze­
ciętnej liczbie godzin pracy w tygodniu. Pod­
czas gdy w styczniu liczba godzin pracy wjmo- 
aiła przeciętnie w przemyśle 40.5 godzin tygo­
dniowo, w maju wynosiła 43 godziny, w czerw­
cu 44.5, w' lipcu 45.1, w sierpniu 45.9, a we 
wrześniu nawet 4G.G, co wskazuje na poLne obe 
cnie uruchomienie przemysłu.

Przemysł włókienniczy, w którym niepełny
tydzień pracy iest d o ić  czeatem. ziawlaŁiem-
obecnie pracuje przeciętnie 45.4 godzin w tygo­
dniu, podczas gdy w styczniu b. r. liczba godzin 
pracy w tygodniu w tym przemyśle wynosiła 
65.2.

sowenii o słabej zawartości. Uruchomienie bu- 
ttowanego w tym celu „Zakładu dla koncentra­
cji soli potasowych w Kałuszu11, która to bu­
dowa już jest na ukończeniu, postawi nasz pro­
dukt co do jakości na równorzędnem stanowi­
sku z niemieckim produktem i umożliwi eksplo­
atację niskoprocentowych sylwinitów, których 
dotąd nie można było wypuszczać na rync-k 
z powodu niedostatecznej zawartości tlenku 
potasu.

Zakład koncentracji, to olbrzym. Ilość i wa­
ga dostarczonych do jogo budowy materjałów 
wypełniają 40 normalny cli pociągów towaro­
wych. I tak między innemi zużyto do jego bu­
dowy 510 wagonów cegieł, 200 wagonów ka­
mienia, 175 wagonów cementu, rurociągów 
długości około 20 kilometrów, około 1.200 ton 
maszyn i konstrukeyj żelaznych i t. d. Budowa 
trwa od końca sierpnia 1925 r. i ma być ukoń 
czona w listopadzie b. r. K0I03 ten składa się 
z ośmiu części, każda umieszczona w oddziel­
ny budynku. Są to: młyn, rozpuszczalnia, kla­
rownia, chlodzamia próżniowa, chiod.za.rnia 
wentylatorowa z instalacją dla koncentracji 
z urządzeniami załadowozemi i ogromny maga­
zyn z mechanicznemi urządzeniami tran sporto­
we mi o pojemności 30.000 ton, zaopatrzony w 
szereg mechanicznych instalacyj, które umożli­
wiają ekspedycję dzienną do 2.000 ton produk­
tu.

Urządzenia wszystkich części odpowiadają 
ostatnim wymogom techniki; postulaty powięk­
szania ewentualności sprawności ruchu i elasty­
czności ruchu, tudzież postulat zmechanizowa­
nia i ograniczenia pracy ludzkiej do nadzoru 
maszyn i aparatów, a wreszcie postulat dosto­
sowania jakości produktu do specjalnych ży­
czeń klienteli, zostały jak najdalej uwzględnio­
ne.

Zakład wybudowały wyłącznie polskie ręce, 
gdowy i środki finansowe, oraz przeważnie w 80 
proc. polskie fabryki maszyn i armatur,

Lcz. 6682/26,

Koncentracja soli potasowych
Poseł dr Michalski, który jako referent preli­

minarza budżetowego ministerstwa skairbu ba­
wił niedawno w Kałuszu dli zaznajomienia się 
eo stanem budow y zakładu dla koncentracji 
soli potasowych, w wywiadzie z zastępcą „Ilu­
strowanego Kurjera Codziennego11 tak się wy­
raził o powstaniu, budowie i znaczeniu tego za-

Informacje przemysłowe i handlowe

t Kasa c !C3\?c'i w Krakowie padaje do w a- 
ćOiBOCCi: Okręgowy Urzą] Uoeepieczoii we Lwowie 
na padstawio att. 100 i 19. ir. ustawy z dnia 19. 5.
> 020 r. Dz. U. R. P. Nr 44 pyz. Lr 7us t a l a  wysokość 
świadczeń w naturze, miarodajną d.a określenia za­
siłków pieniężnych i składek w okręgu Kasy cho­
rych w Krakowie — jak nas-ępnje:

I.
1) Ida służby domowej (oprócz płacy w gotówce) 

wikt i  mieszkanie roio3ięozniś —  zł. 30-— . 1
9) Dla dozorców domów —  mioszkanio i inno 

świadczenia w naturze — zł. 25'— .

II.
1) Dla pracowników zakładów gastronomicznych, 

piz -myślowych i handlowych (kucharze, kelnerzy), 
pomocnicy handlowi i t. p. wynagradzanych oprócz 
płacy w gotówce, w ikt — zł. 40-—.

2) Dla służbv i czeladników powyższych zakładów
i przedsiębiorstw wikt i mieszkanie — zł. 35 ’ —. !

Powyżej ustalona wartość świalczau w  naturze 
obowiązuje od dnia 1 grudnia 1926 r.

III.
Wartość świadczeń w natnrze dla pracowników 

rolnych, leśnych oraz przemys.owo-rolnych i przemy- 
słowo-leśnych została ustalona tut. okólnikiem Nr 61 
z dnia 24 czerwca 1924 r. L, 1963/24.

Kraków, dn. 22 listopada 1926.
ZARZĄD KASY CHORYCH W KRAKOWIE

Dyrektor:
2650 Dr Szkodzlńskl m. p. i]

W SPRAWIE DROBNYCH PRZESYŁEK 
KOLEJOWYCH. Ministerstwo komunikacji wy­
dało do wszystkich dyrekcyj kolejowych okól­
nik, aby wagony z drobnemi przesyłkami (tak

Niebezpieczne ataki śmiechu
•»Iwii<Łg N«vtrs« z a m ilc z *  długi artykuł 

pewnego angadikiegc* lekarza o pożytku i szko
rt i i:rrTA ó x śniJn nkn —___  • . ■ »jzw. „drobnica11), wysyłane za pośrednictwem, dliwości... śmiechu. Zazwyczaj śmiech sprzyja 

centrali ładunków zbiorowych, traktowane by- trawieniu, wzmaga krążenie krwi i dziada dodru 
ły na równi z bczpośredniemi zbiorowemi i od-jtnio na organizm, ale nadmierny śmiech często 
chodziły pociągami towarowo-pospiesznemi. — ! miewa fatalno następstwa. Statystyka przyto*

DZIAŁALNOŚĆ BANKU GOSPODARSTWA
KRAJOWEGO. Bank Gspodarstwa Krajowego 
stale się rozwija. Przyczem główną podstawę 
jego operacyji stanowią nadal lokaty skarbu 'jest niejednolite, 
państwa, które w dniu 81 grudnia 1925 r. wy-[drzewo jest stale, tendencja dla drzewa twar-
nosilv IGI milionów złotych, a w dniu RO wr;.o- 1 dego jest słaba. Brak weregu artykułów bmlo-
. V. X. 2B7 m i!jonów . Hcwną jedna* również winnych spow odow ał tendencję wybitnie zw yż-

WZROST WALUT W BANKU POLSKIM.
Z Warszawy donoszą: Dzięki korzystnej kon 
junkturze ogólno-gospodarczej, dopływ walut 
do Banku Polskiego trwa nadal. Dwie ostatnie 
dekady wykazują przyrost zapasu, który nie- 
tylko wyrównał deficyt z ubiegłych dekad, ale 
zaczyna je przewyższać. Zapas Banku Polskie­
go wynosił w końcu sierpnia 85.4 miłjonów zło­
tych w złocie, w końcu września 88.2 miłjonów 
złotych, w końcu października 80.2 miłjonów 
złotych, 10 listopada 98.1 miłjonów złotych w 
złocie.

ODSUNIĘCIE MINISTERSTWA SPRAW WE 
WNĘTRZNYCH OD POLITYKI APROWIZA- 
CYJNEJ, W  dziedzinie państwowej polityki 
a pro wrzący .piej zachodzą obecnie znaczne zmia­
ny. Dotychczas uprawnienia w tej mierze posia­
dały nietylko tak zwane ministerstwa gospodar 
cze, jak min. rolnictwa, przemysłu i handlu, 
oraz skarbu, ale również ministerstwo spraw 
wewnętrznych. Obecnie odbywa się stopniowe 
usuwanie ministerstwa spraw wewnętrznych od 
wszelkiej decyzji w sprawach aprowizacyjnych. 
Pierwszym krokiem ku temu jost usunięcie z ko 
mit et u ekonomicznego ministrów stałego przed­
stawiciela ministerstwa spraw wewnętrznych, 
czego dokonano, zmieniając statut.

Z TARGÓW DRZEWNYCH. Kształtowanie 
się cen na krajowych targach wewnętrznych 

Zapotrzebowanie na tniękio

i wkłady prywatne. W łymsamym czasie w kła 
dy terminowe wzrosły z 42.1 miłjonów do 91.4 
nriljonów, wkłady czekowe z 31.7 miłjonów do 
54.9 miłjonów', a wkłady oszczędnościowe, oraz 
a sygnały kasowe 7. 3.1 do 15.9. Natomiast obli­
gacje w obiegu nie wykazują prawie żadnego 
wzrostu, jedynio listy zastawne wzrosły z 14.7 
miłjonów do 20.5 miłjonów. Charakter posiada­
nych środków pieniężnych określa działalność 
aktywna Banku. Pożyczki gotówkowe długo­
terminowe, oraz w listach zastawnych -wzrosły 
względnie nieznacznie, a najbardziej podniósł 
się otwarty kredyt z 117.1 milonów w dnie 81 
grudnia 1925 roku do 215.4 miłjonów w dniu 
30 września 192G roku.
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NAKRYCIA ALPAKOWE i PLATEROWANE.
Wydaje się również uaasygnat} .Stoku” hezpoilwyźki eon

Przy zamówieniach prosimy powoły wać się na ogłoszenia

w  » N o w e j R e f o r m i e <■.

W y m i e n i o n e  f i r m y  p o k e e s m y  n a s z y m  C z y t e l n i k o m

kową na te artykuły. I  n-itków obcych, intore- 
sujących się polskiem drzewem, należy przede- 
wszystldem podkreślić rynek angielski i nie­
miecki. Pierwszy jest dia nas pomyślny, drugi 
mniej: angielski bowiem rynek nic odgradza, się 
od importu przetartego inaterjału wysokiemi 
stawkami cehiemi, a dla naszej gospodarki kra­
jowej wywóz drzewa w- stanie uszlachetnionym 
jest bez porównania bardziej pożądany, aniżeli 
w stanie surowym, okrągłym —  nie może w ięc 
wzbudzać trwałego zainteresowania ze strony 
polskiego drzewnictwa.

Zainteresowanie się polskiem drzewem ze 
strony innych krajów utrzymuje się nadal. Ho- 
łandja, Wiochy, Czechosłowacja, Szwajcarja 

Węgry zgłaszają dalsze zapotrzebowanie.
Cała jednak zwyżka cen na materjaly tarto 

na rynka-ch światowych została pochłonięta 
przez nienotowany dotąd wzrost frachtów' mor­
skich, które w' przeciągu ostatnich czterech mic 
sięcy wzrosły o 120 procent. Nadwyżkę frachtu 
płaci polski eksporter, gdyż ceny franco wagon 
Gdańsk proporcjonalnie się zmniejszają.

KORZYSTNA KONJUNKTURA W PRO­
DUKCJI CHMIELU. W  handlu chmielem panu­
je obecnie wielkie ożywienie, co przypisać nale­
ży z jednej strony wzmożonej konsumeji krajo­
wej, z drugiej zaś strony nader korzystnej kon- 
junkturze eksportowej. * Największy konsument 
chmielu w Europie —  Niemcy, zebrały wr tego­
rocznej kampanji zaledwie GO.000 cetnarów, po­
trzebują zaś do produkcji piwa przeszło 250 
tysięcy cetnarów. Ponieważ Czechosłowacja, 
Jugosławja i inne wysprzedały już swoje zapa­
sy, zwróciły się oczy zagranicy na Polskę. Naj­
większymi naszymi odbiorcami są: Niemcy, 
Bclgja, a w ostatnich dniach nawet Czechosło­
wacja. Wskutek wielkiego zapotrzebowania, 
zapa-sy chmielu wyczerpują się, a ceny jego ro­
sną. W  roku bieżącym zebraliśmy około 28 ty­
sięcy cetnarów, z tego jednak już dwie trzecie 
zostały sprzedane. Największe ilości chmielu 
znajdują się jeszcze na Wołyniu. Niektóie bro­
wary krajowa, obawiając się wyczerpania za­
pasów i dalszej zwryżki cen, zaczęły kupować 
wielkie ilości chmielu na skład, większość je­
dnak wstrzymuje się na razie z zakupami i po­
krywa zapotrzebowanie tylko do końca b. r 

PRODUKCJA CYNKU W POLSCE. Produk­
cja naszego przemysłu cynkowmgo podniosła 
się wr trzecim kwartale br. o G.579 ton do wy­
sokości 87.040 ton. W okresie od stycznia do 
i września b. r. wynosiła ona 257.383 tony. pod- 
(czas gdy w tymsamym okresie czasu 1925 roku 

I i tylko 232.324. Produkcja cynku surowego wy- 
j nosiła w trzecim kwartale 26.087 ton, to zna­
czy o 1.128 ton więcej, aniżeli w kwartale dru- 

I gim. W  miesiącach od stycznia do wuześnia b. r.
wyprodukowano 77.909 ton cynku surowego, 

( podczas gdy w tym czasie 1925 roku tylko 
■ 72.843 ton. Cynk jest artykułem wybitnie eks- 

I portowym. Wielkie ilości cynku wywozimy do 
DAnglji,"Niemiec, Austrji i Czechosłowacji.

Wydanie powyższego okólnika miało ten cel, 
aby drobne przesyłki dochodziły do stacji prze­
znaczenia jak najprędzej.

REORGANIZACJA SŁUŻBY POCZTOWO- 
CELNEJ. Departament ceł ministerstwa 'skarbu 
wr porozumieniu z generalną dyrekcją poczt 
i telegrafów powołał do życia osobną komisję, 
złożoną z wyższych urzędników celnych i pocz­
towych dia zbadania całokształtu stosunków, 
dotyczących służby poe.ztowo-celnej i opraco­
wania zarysu przepisów, normujących tę dzie­
dzinę, zgodnie z nowoczesnemi wymogami obro 
tu towarowogo. Komisja ta objechać ma kilka 
ważniejszych urzędów pocztowo-celnych dla ze 
brania materjału, poczem przystąpi do opraco­
wania odpowiednich, nowych przepisów w mo­
żliwie najkrótszym czasie.

WOBEC SŁABEGO URODZAJU ZIEMNIA­
KÓW, który szacowany jest nmiej więcej o 20 
procent poniżej zbioru ostatniego, zwraca Pol­
ski Związek organizaeyj i Kółek r o ln ic z y c h  
uwagę rolnikom, że należy: 1) oszczędnie go­
spodarować ziemniakami jesienią i zimą, 2) nie 
wy sprzedawać ziemniaków handlarzom i agen­
tom na wywóz za granicę. Z podobnem przed­
stawieniem sprawy zwrócił się Związek do mi­
nisterstwa rolnictwa i dóbr państwrowrych, pro­
sząc jednocześnie o przedsięwzięcie kroków', 
zmierzających do zabezpieczenia ziemniaków 
tym okolicom, gdzie urodzaj zawiódł zupełnie. 
OGRODNICZY PRZEMYSŁ PRZETWÓRCZY 

W POLSCE. Krajowa produkcja przeworów 
z owmców i warzyw tak co do ilości, jak i j<v 
kości, znajduje się dotąd na dość niskim poziom 
min.

W ciągu ostatnich kilku lat zaczęła rozwi­
jać się szybko tylko krajowa wytwórczość win 
owocowych, które stopniowo opanowują rynek 
wewnętrzny, wypierając produkt obcy. * Już 
obecnie pokrywamy około 60 procent konsum­
eji win w Polsce. Gorzej się przedstawiają inne 
gałęzie owocowego i warzywnego przemysłu 
przetwórczego. Miłjony złotych wydaje rocznie 
kraj na- przetwory, importowane z zagranicy. 
I tak w' roku 1924 sprowadziliśmy z zewnątrz 
przetworów z owoców i -warzyw (win, konserw, 
konfitur, suszu i t. p.) na sumę 14 miłjonów' zł., 
w roku 1925 na sumę 11 miłjonów złotych, wr 
tym zaś roku, uwzględniając kwoty z ubiegłych 
miesięcy, ocenić można nasz przywóz na blisko 
10 miłjonów złotych.

Chcąc dać obraz postępu, jaki mimo braku 
apitalów, odbywa się u nas w tej gałęzi przo- 

mysłu, Towarzystwo ogrodnicze warszawskie 
organizuje wkrótce drugi z rzędu pokaz win
ow ocow ych , ora.z przetw orów  z ow oców  i wa-

kazem odbędzie się zjazd przedstawicieli prze­
twórstwa ogrodniczego w kraju.

SKÓRY MIĘKIE. Na rynku skór miękich pa­
nuje dość znaczne ożywienie. Do stolicy i Lodzi 
zjechała wielka ilość kupców prowincjonal­
nych, którzy zakupywali przeważnie towar je­
sienny, oraz lakiery.

Producenci skór miękich liczą na poważny 
zbyt w następnych miesiącach, ponieważ łmr- 
Łoiwmłey nie mają już zbyt wielo towaru na skła 
dach. Że skór krajowych idą najwięcej chromy 
i gicmzy. Cena ich utrzymała się na obniżonym 
(o 5— 10 groszy) poziomie z przed dwóch tygo­
dni. Warunki sprzedaży: 40— 50 procent go­
tówką, reszta na trzymiesięczny kredyt wekslo­
wy. Ceny: chromy M. Konarzewskiego 2.10 do

. . przyt 
czona przez ^badacza śm:oclni« stwierdza iż 
szczególnie niebezpieczne są t. z w, komiczne 
filmy, kończące się niekiedy tragicznie dla 
zbytnio rozbawionych widzów. Tak n. p. w je- 
dnem a kinoteatrów Londynu pewna 15-letmi-a 
dziewczynka śmiejąc się »do rozpuku*, z powro-i 
du porypet-ji Ha roi da Lloyd :a, umarła nagle 
podczas przedstawienia na anewryzm serca. 
W 1923 roku zmarł pewien 73-letnfsądzia, rów 
nież na przedstawieniu fiimowem, *zasmiewa- 
jąc« się Chaplinom,

Wypadki zasłabnięć na t. z w. »komicznych 
filmach* są znacznie częstsze, atiiżeli na naj­
bardziej wzruszających... '

Czyli: można się śmiać »z całego serca*, ale 
należy mieć zdrowe i'erce.„
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L on u y n  . . 
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iVowjr eork 
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iraga . . 
Szwajcaria 
wiochy . . 
Wiedeń . . .

G I E Ł D A  K R A K O W S K A
z dnia 22 iisio?ada 192S r.

AKCJłS:
Bank Małopolski............................... 0'25
Polskie Towarzystwo Handlowe 025
Zieleniewski....................................... J2u9
P a ro w o z y .....................................   . o 25
Siersza Bórnicza .  ................... ...  3 90
Strug......................................................  0 31
Niemojowski..................... 050
Ciłoticrów ..........................................  112 00— il3'0i)
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Piasecki • ■ « * , « ,  117a
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M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

2.60, chromy J. Konarzewskiego 2.10—3 zł., 
Krassowskiego 2.45—2.70, Weiglego czarne 
chromy 2.45—2.90, kolorowe 2.G0— 3.1G zł., 
gicmzy Blumenthala 2.70—4.05 za stopę, ood- 
klejki cało 5.40 para .połówka 2.70 para.

Skóry zagraniczne podrożały o 2— 3 centy 
na stopie .Popyt bardzo duży. Najwięcej kupo­
wano lakiery, skóry damskie, krokodylowe, 
ehevreaux; warunki sprzedaży: 30 procent go­
tówką, reszta na 3-miesięczne weksle. Cięższe 
warąnł i są przy sprzedaży lakieru Sztcdinga 
SG— 70— G8—5G centów, Freidenborga GO— 56, 
53 centy.

KOMUNIKATY TARGU POZNAŃSKIEGO.
Firma grecka z Salonik interesuje się nawiąza­
niem stosunków z polskiem i fabrykami. Przyj 
młe reprezentację.

Firma rumuńska z Galatzu pragnie nawiązać 
staunki z polskiem i fabrykami wyrobów tokstyl 
nych, worków jutowych, fajansów i porcelany.

Firma z Oranu (Algier) nawiąże stosunki 
z polskiemi fabrykami mebli giętych krzeseł, 
wyrobów tekstylnych (specjalnie flanela.), so. 
rów, wędlin etc., produktów i wyrobów polskich 
nadających się dla .rynku tamtejszego.

Firma girooka z Salonik interesuje się nawia 
zaniem stosunków Handlowych * Polstą. Inte­
resuje się lóżnemi artykułami, a specjalnie gai 
bnikanń wszelkiego lodzaju.

Polsko-Chińska lirma z Szanghaju pragnie 
nawiązać stosunki z Polską. Interesuje s;ę lóż­
nemi artykułami. Może przyjąć zastępstwa.

Donosz'ą nam, że .w  Stambułu (Turcja) jc-st 
poiważue zapotrzebowanie na mechaniczne 
ugniata.coo do wyrobu ciasta. Zainteresowane 
fabryki zechcą się zgłosić do largu Foznau- 
sldego.

Ministerstwo Obrony Narodowej w Turcji roz 
pisało przetarg na budowę 4 hangarów na 20 
lokomotyw. Przetarg- ma nastąpić za 2— 3 mie­
siące na zasadzie normalnych warunków do­
staw, które będą później ogłoszone. Firmy pol­
skie, któreby chciały wziąć udział w powyż­
szym przetargu, mogą otrzymać na żądanie 
szkice hangaru za opłatą kosztów sporządze­
nia, Warunki techniczne można otrzymać już 
obecnie w biurze Targu Poznańskiego,
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1 e S Ł S S Z i U l A 1
; p i a n i n o  bardzo dobrej mar- 
j «  ki, okazy jnie do spizeda- 
nia. H. S m n lc r  olica
Szewsia L. 9. 3B41

miejsca pobytu ł-o»j z  Sa*
n b ir ó w , » v ® ;0  Jaffeć, 2 
v o t o  Bia!eckśej, córki Jó 
ztfa i Ińdji z Biisaów, mał­
żonków Sapfciiów, lat 32, żony 
kpt. W. P. Szymona Białec­
kiego, ostatnio zamieszkałe, 
w roku 1924 w Hajdukach 
Wielkich, wojew. śląskiego 
Informacjo uprasza się nade 
słać do Konsystorza Ewang- 
Ref. w Wilnie, Zawalna 11.
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H upufó garderobę m ę­
ską używaną, zawiado­

mienie pocztówką lab ustne. 
S ch m a u s , Kraków, ulica 
zeroka L. 22. 8638

Sa jm o d n ie js z e  k a p e lu ­
sza  d a m s k ie  sprzeda,i 

najtaniej „A atouina**, Kra- 
iów , ni. Florjańska L, 13, l p. 
oficyny. 8619

Czcionkami Drukami Literackie! w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10. ood zarządem Stanisława Ziemiańskletfo.


